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robotników fabrycznych, przemysłu bo­
wiem Parana nie posiada, a roboty 
przy kolei nieźle płatne, ale wymagają­
ce dużego wydatku na pożywienie w 
oddalonych od glównych punktów oko­
licach, mogą zatrudnić liczbę ludzi dość 
ogrankzoną i są tymczasem przede­
wszystkiem zabezpieczeniem miejscowei 
ludności rolniczej na wypadek klęski 
szarańczy, nieurodzdju i tym podobnych 
niepowodzień na roli. 

· Co do rzemieślników wreszcie, to 
dobry fachowiec znajdzie tam dobry za­
robek, ale w razie przybycia znaczne j 
ilości nowych sił rzem ieślniczych, nie ­
złe dziś zarobki zostałyby z konieczna• 
ści obniżone· 

Nieustanne rozszerzanie rolniczych 
posiadłości polskich w Paranie jest nieo­
mylnym dowodem powodzenia ekono­
micznego polaków. Wszakże obserwu­
jemy tu tylko zwycięzców, gdy ofiary 
emigracji pomijane bywają milczeniem. 
W archiwum naszem obok listów i 
ś w"iu ctectw ludzi, którym dzieje si~ dos­
konale, m11my skargi i żaie takich, któ­
rym s i~ \ Paranie nie powodziło, że 
fnimo trudu i kosztu do ziemi ojczystej 
powrócili ,' 
. Skargi ie trzeba także podać do 
wiadomosci publicznej, jeżeli ludzie ma­
ją mieć pełny, nie Jednostronny obraz 
żyda parańskiego. 

Obracaj~ się one przedewszystkiem 
ol\oło podróży morskiej, która dla Ju­
dzi stł'oczon:ycll w ciasnych pomieszcze­
niach, do kołysania statku 1 odmienne­
go pożywienia nie przyzwyczajonych, 
zawsze bywa bardzo ciężką, a cz~sto 
~awet choroby powoduje. 
, Dotyczą dalej te skargi klimatu. 
. Bo, jakkolwiek klimat Parany jest 

istotnie i dobry i łagodny i zdrowy, 
jest wszakże inny, niż nasz, zatem wy­
maga tak zwanej aklimatyzacji czyli 
przystoso• 1ania, lnóre objawia się roz­
maitemi chorobami spscjalnemi, dla do­
rosłych dotkliwemi, a dia dziatwy poni­
żeJ . lat pl~ciu wprost zabójczemi; śmier­
Lelnosć wśród dzieci, w Pi:iranie zrodzo• 
nycll, jest prawie iadnu, wśród drob-

yc;h d:llec1 ~<1ś, z kraJu priyw1ezionych, 
Olbrzym,ia. . 

Inni skarżą si~ jeszcze na szarańczę, od 
czasu do czasu doszczętnie pustoszącą 
pola, na mrówki, niszczące mozoluie 
zakładane ogrody, na robactwo, wkrę­
cająct! s i ę pod skórę i bolesne powo. 
dujące za p<ilenia, na bezładną gospo­
darkę rządową 1 liczne nadużycia urzf;d­
ników brazylijskich, wreszcie na niemo­
żność zbytu plodów rolniczych na bar­
dziej odaalonych kolonjach z powodu 
braku k.Om\lnikacji. 

Skar1,;1 te w wielu wypadkach słusz­
ne, przecież uogólniać ich nie trzeba, 
jak nie trzeba z drugiej strony wyobra­
Łać . sobie, że Parana jest krajem szczę­
śliwości rajskiej. 
· Te i inne przykrości i niedolę prze-
~wycięża żelazna praca i wytrwałość 
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niezłomna i ten tylko znojny i ciężki 
trud !:yskuje sobie powodzenie i nagro­
dę. Kto jednakże do takiej żelaznej 
pracy i wytrwałości zdolnym się nie 
czuje. kto ma coś w kraju do stracenia, 
kto obawia się udręczeń tęsknoty I nie­
wygód życia na pustkowiu, ten niech 
do Parany nie jedzie, tacy niech lepiej 
w kraiu pozostaną, aby nie narzekali 
poLem na wszystkich i wszystko, na Pa ­
ranę, na towarzystwa tylko nie na sie· 
bie samych: wszyscy zaś niech wezmą 
do serca ostrzeżenia i uwagi powyższe, 
które nam poczucie obowiązku publicz­
nego dyktuje, a nadewszystko niech s i ę 
strz~gą pędu owczego, ruchu gorączko­
wego. emigracji masowej, która nikomu 
na dobro nigdy nie wyszła i wyjść nie 
może. 

Wiadnmości ogólne. 
O Ilość szikół średnich. 

Podług budżetu min istenum oświaty w 
całem paóstwie rosyjskiem w roku 1910 
było rządowych szkół średnich: męs­
kich 536, żeńskich - 710; razem 1246; 
mieściły się w 522 miastach (liczba o­
gólna miast l,137). 

Liczba uczniów w średnich szkołach 
męskich wynosiła 180,021; iiczba ucze­
nie w szkołach średnich żeńskich się­
gała 238, 556. 

W szególności, w Królestwie było 
gimnazjów męskich 26 (z tego 9 w gu­
bernji warszawskiej), progimnazjów 7 i 
szkół realnych 5 (z tego tr1y w gub. 
warszawskieJ); gimnazjów żeńskich było 
18 (z tych 6 w g:.ibernji warszawskiej) 
i progimnazjów 4. 

jak widzimy z tych cyfr, liczba 
średnich szkół rządowych w Królestwie 
jest niewielka w por(11vna11iu z Cesar­
stwem. Królestwo liczy :t.aledwie, tiO 
szkół" średnich męskjch i żeńskich, u· 
trzymywanych kosztem skarbu. 

ZE STRON DALSZYCH. 
6 Istotna fizionomia na• 

cjonalistów. Poset do Dumy A­
mosienok wygłosił w Dumie mowę 
przeciw -i>odnoszeniu płacy duchownym 
prawosławnym. . 

Nacjonaliści, d?. których Amos1en~I~ 
należał oostanowJ11 go za to wykreśłlc 
z listy członków frakcjf; - w odpowie­
dzi n.a to poseł An:10slenok wyst?sował 
do frakcji nacjonalistów list takleJ treści: 

„Z nogłosek, jakle mni~. dosz!y• 
dowiedziałem się, ie rada frakc11 naqo­
nalistów postanowiła zgłosić na zebra­
niu ocJólnem wniosek o wykreślenie 
mnie t łona frakc ji za mowi: wygłoszo­
ną, d. 24. Mogę jedynie z uczuciem zu­
pełnego zadowolenia przyjąć ten krok, 
frakcja bowiem tym sposobem . po~kre­
śla stosunek swój do praw niezbitych 
każdego obywatela, a posła do Dumy 
w szczególności. 

Niechze będzie wiadomo wszystl~im, 
iż frakcj a nacjonalistów nie znosi w 
szeregach swych członków niezależnych, 
wypowiadających sie _w kwe~tii. p~awo­
dawstwa jak im dyk tu1e sum1eme 1 zro­
zumienie rzeczy. Mowa moja, która wy­
wołała tak surowe zarządzenie dyscy­
plinarne ze strony komitetu frakcji, była 
wykonaniem woli ludu, który mnie po­
wołał, oraz obroną włościan, którzy 
mnie wybrali. 

Niechże wiedzą nacjonaliści, iż ża­
dne środKi represyine nie skłonią mnie 
do wyrzeczenia się jedynego, mojem 
zdaniem, słusznego i legalnego sposobu 
postęp owania. 

„Przytern poczytuję sobie za obo· 
wiązek powiadomić rad~ frakcji, że się 
spóźniła ze swą decyzją, jeszcze oowiem 
w r. ub., skorom s ię przekonał, jaka 
iest istotna fizjonomja nacjonalistów, -
oświadczyłem urzędown i e o swem ustą­
pieniu z frakcji". 

\li T "'lhsawiet-

() Reforma poiicjii. Narada 
międzywydz iałowa o reformie policj i za- p 
kończyła prac~. Opracowanv projekt jt 

z prawa mniesiono do rady ministrów. 
O Sprawy szkolne. Rada r 

ministrów wniosła do urzędów prawo· \ ... 
dawczych : pro:ekt o dopuszczeniu ko­ Pewną osobę męczy r p1L1:L u „v ... y, 

tak, iż nieszcz<:śliwy, po powrocie do 
domu - niebawem zmarł. 

biet na posady nauczycielek i zarządza • 
jących niższych szkół mie;skiej gospo­
darki. 

O Służba domowa. W zw ią­
zirn ze złożonym w Dumie projek(em 
prawodawczym co do najmu sluź by do­
mowej, ministerjum spraw wewnętrznych 
zaczęło gromadzić stosowne przepisy 
zwyczajowe. 

Z materjał"u tego okazuje się, że 
przepisy takie islnieJą tylko w Króles­
twie Polsl<iem i w praw. nadballyckich. 
Przepisy projektowane ibliżają si~ do 
oltowiązujących w Królestwie. 

Czerniawskieg0 skazano„. na twier­
dzę 4 m iesięczną· 

t:. Awantura w sejmie fin · 
I n z im. Podcza · ostatn ie,go po · 
siedzenia seimu ftnladzkiego, na którem 
omawiano przy jęcie lnb nie petycii do 
rządu, wynik ta gwa l.t~wna aw~~ tura.. 
Socj aliś ci demonstraqqnie opuścili salę. 

e:. K s. M eszc zerski o g ra· 
nicy osiadłości. Ks. Meszczerski 
oburza s i ę w „Grażdaninie• na posłów, 
którzy podpisali znany wniosek w spra­
wie zn iesienia granicy osiadłości. Ksią-

Weżmy naprzykiad list ks1 ;- żnej Wo­
roncowej, z domu Trubeekiej. Oto, co pi· 

• sala: 

że wyrata Jednak róWIK>Clełftle ldanit 1 

że wniosek ten nazwano Dłeprawidło.,; 
WłaściY."SZem byłoby nazwał go: p~ 
jektem pozbawłenła połłcfł doebod4. za 
prawo zamieszkiwania tyda, gdzie Ilu 
się podoba. Potrcja zapłacze ~i 
łzami, gdy proiekt ten przejdzie; Czy 
jednak będzie on zgubny, lub chocłatby .i 

szkodliwy dla narodu rosy jskiego, nit r 
mam odwagi powiedzieć". 

A Wyzwanie na pojedynuk 
prokuratora. Jeden ze świadków 
w procesie o otrucie Buturllna., sztaba, 
kapitan Starikow wyzwał przed kilku 
dniami na pojedynek towarzysza pro. 
kuratora. Struwego, który pełnił abo. 
wiązki oskarżyciela w tej sprawie. Wy. 
zwany zwrócił się do sądu olcręgoweg0 
z prośbą o pozwolenie na przyj~c'e 
wyzwania. W odpowiedzi na to pro11u. 
rator sądu okr~gowego zawiadomił Stru. 
wego, że nie wolno mu j ako urzędni. 
kowi przyjąć wyzwania. Równocześni1 
o postepowaniu sztabs-kapiLrna zawia. 
domiono iego wł adzę przełożoną. 

~ Działacz „związltu na 
rodu rosyjs~. 1e90". Dnia i: 
z. m. 1 s~dz1a s1euczy zaaresztował w p~. 
tersb urgu znanego członka .związku n,. 
rodu rosyjskiego", Kuźmina, który z 
stał osl<arzony o roztrwonienie 80,~. 
rubli z kasY_ !rnratorjum dla gł uchv­
rnemych 1m1ema Cesarzowej Marii. 

A ·' gon przyjacieia pola· 
ków. \ \i Medjola11 1t: zmarł, przeży, 
szy 82 lata, znany µrzy1aciel polakó, 
Agesilao Venanzio, uczestldl1: powsta111 

1863 roku, a n\łstępnie żołnierz w si; 
regach Gan1Jalct1ego, pod którego roz. 
kazami walc;:;ył za sprawę zjednoczenia 

Włoc11. 
ó.. Demonstracja żeo-.-.. 

lków~ W dnlu pof!rzebu Hotszyida mia. 
ło namie~tnictwo, policja i w11i11a wy. 
rnaniowa izraelicka rozdać między ubo. 
~ich 200 tysięcy koron. Ponieważ lrno. 
ty tej w jednym dniu nie wyczerpano, 
rozdawano '. oarcia i w dniach następ. 
nych. 

).Jatw .... -~J"'~.-.• t'1 ~J ... " ' ~ w•-- - ··--; ___ . 

lic ji kartkę , iż legat Rotszyldowsld 
wy~zerpany, poczęii.krzykami demdn;;1 I 
wac. Bardzo hałaśliwych i upartych d. 
mo\"}strantów policja dopiero w c1ą 0 
dwuch f!o dzin zdołata roz ~Hoszyć. 

A rak oficerów . „ l~o ,z. 
armji i marynarki niemieckiej" l<011s ·, 
tuje z trwogą w ostatniem wydaniu e~i· 
demiczne wysti:powanie oficerów "ze 
stużby wojskowej. 

Fakt ten zauwa!ono już daw1 
lecz statystyka lat ostatnich zaznacza ~ 
daleko silniej. 

W czerwcu ub. roku brakło w ar· 
mji" niemieckiej 1319 podporucrniliów 

cesarzu „Za pobytu w Paryżu cesarza Aleksan­
dra. I (1814), otrzyma.t on bardzo pilny list 
od cesarzowej Józefiny, zapraszający go do 

Malma.ison dla zakomunikowania mu pew­
ne1 ta1emn.cy, eo miała być dla. cesarzowe 
kwestją życia lub śmierci. Ojciflc mój, 
książe Trubeckoj, generał - adjutant cesar­
ski, towarzyszył Aleksandrowi. 

.24 maja 1814 r. Dziś wieczorem otrz:· 
mano wiadomość o śmierci cesarzowej Józe1 
ny w Ma1maison, która skonala zanim ktoko. 
wiek dowiedział się, że chorowała~ Słyszałe 

nawet, iż wczoraj był u niej na ouiedzie CE· 

Aleksander. Tak. niespodziewana nowina da;~ 

powód do na1sprzeczniejszych domystów. 

Józefin~. 

'Kiedy i jak umarła 
tin~? 

cesarzowa Józe-

- Chce · odpowiedzieć na to pytanie p. 
-de Clery w belgijskiej „;ł'lndependance" (Xi 31), 
p pieraiąc się na materjale zebranym przez 
Ottona Friedrichsa. 

·Nap·oleon abdykował. 

Najjaśniejsi członkowie koalieji za.jąwszy 

Paryż, pertr aktowali z tymczasowym rządem 

francuzkim. 

„ W Malmaison zatrzymał się w jednym 
saionie na przeciąg rozmowy Józefiny z mo­
narchą, który gdy wyszedł i razem siedli do 
pti>jazdu, ojezwał się wtedy Aleksander: 

- „Dałbym wiele, kochany Trubeckoj 
źeby ci wyznać co usłysza.łemt Straszna ta 

tajemnica pali mnie, ale cóż, kiedym związa­
ny przysitgąl" 

Jeżeli nie nazajutrz, to zaraz w kilka dni 
po tej rozmowie, przestała istnieć Józefina. 
Kiedy zaś umarła~ wiele o sób uważam ią za 
otrutą . Opowiadanie to słyszałam z \i st mego 
ojca. Ks i ężna Woroncowa". 

Nie tunie j ważn ~ awiadectwo składa o to­
uieszcząsna eksmo - warźyszących zgonowi Józetiny okolicznoś­

ciach dz iad jednego ·z. najzat~iel~ h11 ..: 'ycb· anta­
\Vi~donwś c.:i o n:espodzianej t ej śmie:·ct gonistów potomst wa L udwika X \·li. generał­

są wszystkie bardzo wymowne, a _ zwłt\liZCza lejtenant, wice hrabi a de Deiset , ta.K o. terµ pi-

· 8zef koalic ji, cesarz Aleksander I świad­
czył częste grzecznosc1 rozwied:demej mał­

żonce up~dfe go cezal'a . 

Nag[;}„ um arła ta 
narr.h ini ... 

pochQdZl..C& . Zt\. zró.det ~.OAJJ'ł kicJ:i; "'' _ .. a~~·łW .. Ql..",ąi~ipjlul: 

Całemu światu znaną jest życzliwość A1c· 
ksandra dla. Józefiny i to zarazem, 1ak.e 
wpływ jej na niego mógł mieć konsekwenw 
Przedwczesny zgon Józefiny wywołuje ww 
dziwne podeJrzenia, nie zdaje st~ bowie1„ 
naturalny, 

Ludzie niA żenują si~ mówić, że eesa· 
rzf>wa tyle wiedziała dawniej, it obeenie sam. 
stala sit ż e n u j ą c ą. Idą nawet dal-' 
twierdząc, że mogla była poczynić rewelac c 

zgol~ n i e s e z o n o w e i to o pe'"" 
nej osobistości, którą interesowała się jeszcze 
za czasów Barrasa„. 

Powszechny :tal po sobie zostawia \, 
czarująca kobieta, najlepsza ze wszystk1eh 
a której zycie przeszło na wył~cznem świa · 
czeniu dobra ludzio rn. 

„30 maj a· Istotnie, biedn a Józefina, cier· 
piała żale dwie . przez kilk a dni. Zabrał ią 1 •• 

tamten świat j akiś n :AłrfY hól, p rzypisywany 
prostemu (I) zaziębieniu, 

Lekarz J.Jeksandra ~ który go zaraz Jtl 
no'~~-~nalą'1 ittt-JJ~1·ozo -o tle. I. po~· ·długlen' 

'-'.., .'" , ~ V „ ' ~ ' . _. ~.1 , • . 
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Odczuwal się to daje szczególnie · w pie· ·' bom należy i si'= · wyjątkowe położenie ~'/ · · Wydrukujesz wiadomość, że dzięki "!' maju •. przycz~m .· zaw«.a do Warsza~ 
chocie, gdzie z liczby ogólnej 8576 z tego już względu, że są rzeczycielami usiłowaniom p. X. na jednej z najciem- 1 Petersburga. · · · · :::-"• · . 
młodszych oficerów brak 1197, t. j. około P!awdziwego islamizmu, źródła _ wszel- niejszych ulic po;;tawiono latarnię, ko- + Echa zaji6 wśród mar· 
15 proc. kich zalet mahometanów. ,~. „ .. r) .. .. . -- sztem samego ofiarodawcy. Zaraz zgła· jawitów. Głośna z ostatnidt zajść 

Brak. oficerów ·"Rocznik• objaśnia · ·: ···· - ~ sza się p. Z. z pretensją, że chociaż on wśród marjawitów, Marja Cychlarr;. 0 • 

~ielo_ma pr~yczynami. Armja nie?Jiecka ~; .. ;'' i:·· · ._..., __ ,.~nie pos~awił na ciemnej ulicy latarni, trzymała wczoraj od władz wyższych 
::1erp1 skutkiem przemysłowego 1 han- Z LITWY I RUSI : ale kupił eo stołowego pokoju nową rozkaz opuszczenia kraju, jako poddana: 
rllowe,;!o dobrobytu państwa. W spół· 1 { lamp~, czyli że również przyczynia _ sic: zagraniczna, i Warszawę opuściła. 
czesna włodzież niemiecka woli zaji:cia : do. sprawy jasności i oświecenia; ••.. „,, P. Maria Cychlarz, udała si~ pg. 
w bankach i przedsiębiorstwach handlo- • • ' 1 tak dalej i tak dalej. ··~f'/' '.} ·. , dobno, w Poznańskie. 
wych niź służbę w wojsku, daje ona X. Zamkn112c1e s~owa_r.zy- Naprzyktad dziś. + Zabójstwo. Onegdaj wie„ 
bowiem mniei pola dla wykazania zdoi• •zen1a. Z rozporządzen_ia ministra Wchodzi jakiś pan - ale ~ co za czorem w Warszawie na ul. Bugaj, oko-
ności indywidualnych i mniej się opłaca. spra~ w_ewnE:trznych za~knitłte zosta_ło pan! Mina, że o jej! sapie jak miech ło domu nr. 17, rozległ się krzyk prze• 
Rząd starał się zastąpić brak oficerów w K11ow1~ ~To~arz. spozywcze „ W pie- lmwałski, oczami rzuca błyskawice· i nim raźliwykobiety, . przechodnie pośpieszyU w 
przyjm owaniem podchorążych, lecz i ro~\ ma1ące l~ilkuset członków, prze· zdątyłem przemówić słówko rznie pro- to miejsce. 
tycn poz.ys !\ać 11ie może mimo ułatwie- wazme robotml(ów. • • sto z mostu, podsuw_ając mi pod oczy Ujrzano w świetle ulicznej latarni 
nia egzaminów. X Are~ztowan•e u~z~·~· .Kurjerff. rzucającą si~ na bruku kobietę w ostat• 

„Rocznik" wyraża przekonanie, ie A~~szt~wano 1 osadzono _w wa:z1en~u - Panie. to pan pisał? nich kurczach przedśmiertnych z tryska~ 
6kompletowanie armji nastąpi nie wcze• mmsk1em . Wacł~wa Brzeskiego, ucznia Niewiem o co chodzi, ale robi mi jącą z piersi krwią. 
śnie ; , jak „a !al dziesięć. kl~sy VI. g1mnaz1um ~r~watneg~ Falk~- si~ zimno. Mieszkańcy domu nr. 18, poznali w 

~ §b"4lS:i1!!ne zwyrodnie- ~1cza. Pod~zas r~w1zjl w m1eszka~ 1 u - To pan wypisujesz, że Alojzy zranionej śmiertelnie lwbiecie swoją s~· 
hie. \V m !t 1_,_o•wości Aroso pod Medjo- !ego znaleziono llteralurę. ~ewoluc~Jną Klapkakiewicz powiesił się i nie żyje! siadkę niejalu1 Walemyn~ Wasilewską 
]anelll otfaryto zbrodnię, przejmującą 1 _k.oresp_ondenCJP. .kompromitui~c_ą. U1aw- O panie, ja pana tego!.„ Czy pan wiesz liczącą lat 30, nie ciesząq sit: dobrf\ re1 

wstrętem. Kilku mężczyzn dostało się mon~>, ze Brzeskiego ł'czyły sc1słe sto• te ja jestem Klapkakiewicz! Co7 putacją w okolicy, o której mówiono, 
na tamtejszy cmentarz i odkopało zwło- sunk1. z deze~terem Michałem Kłycz~ą. Czytam wzmiank~ o śmierci Aloj- że ma zawodowego nożowca l{ochanl{a 
ki młodt!j robotnicy, która przed kilku tr~dmącym_ s.1~ p_ropagandą rewolucyjną zego Klapkakiewicza, mającego lat 22 lecz i tego zdradza. . 
dniami umarła na zapalenie płuc. Za- wsród. włosc1.:1 n ! aresztowanego w KOJ• 1 mieszkającego za miąstem. Zawezwanu Pogotowie, lecz nirri 
ciągnęli zwłoki do krzaków, dopuścili danow1e. Mój ł'aska~ca 1~a lat oO. mieszka nadjechała lrnretka Wasilewsl<a przenie­
się na nich hańbiącego nadużycia. po· X Skazanie popisowych. w samej Łod~1 1 Jest ttusty jak pą- siona do najbliższej bramy, zmarła. ~ 
czem powiesili je na drzewie głową na Urząd poborowy w tlobrujsku pociągnął czek, loedy nieboszczyk był chudy Jak Zabił Wasilewską zawodowy .ko~ 
dół. Rozcięli następnie l<latk~ piersio- do odpowiedzialności .32 popisowych za strąl<. chanek". l\tórego nazwisl\O jest już zna• 
wą, wydobyli serce i rzucili je opodal. odcięcie jednego z palców u prawej r~- . :--- _Szanowny . pa1~ie .- mówię - ne policii i zaczęto go poszukiwać. . . 
Policja wdrożyła energiczne docnodze- ki w celu unilHli~cia służby wojslwwej. cóz Ja Jestem wm1en, ze 1ednakowe na• . 
nia a jak donosi telegram z Medjolanu, Wszyscy ci popisowi zaliczeni zostali do zwiska .•• Jeżeli szanowny pan twierdzi, 
~p~dziewaue są ·sensacyjne aresztowa_. wojska i skazani na tri;ymiesięczne wi~· że ~an si~ nie obwiesił - to sprawa 
nia. zienie. skonczona. tóńz~ie ~niazdn Tow. o~ieKi 6 Ohydna sekta. Na wyspie . ~ Napad., N~ dwór obywatela _ Czy si~ obwiesiłem, czy. nie, to 
.Burbon dopi~ro co zakończono sensa- z1e!11s~1ego w MmskieJ gub. Adolf~ Ba· do pana nie należy, ale pan uczynit mi 
cyjną sprawę sekty pogańskiej t. zw. ransloego ~okonano napadu zbrojnego. dyfamacj~ w druku i ja pana, panie 
.pijących luew". Na zebraniach sekty W napast~1kach ~oz~1ano dwuch rodzo- tego!. •• irytuje si~ 2ość. 

nad dziećmi. 

Ddbywało się składanie ofiar z ludzi, nych brac~ Baran~k1ego, . którzy z_rabo· Więc co szanowny pan sobie ży· 
przyczem nie::;zc:::~sliwe ofiary uprzednio wawszy p1en1ądze 1 porani wszy słuzbę- czy? _ pytam. Wczoraj wieczorem, w lokalu włas­

nym przy ul. Milsza pod nr. 16. pod 
przewodnictwem rejenta Mogiłnickie&Q.. 
odbyło s1~ posiedzenie ctłonów. wybra7 
nego na ogólnem zebraniu nowego .za· 
rządu Gniazda, ~ , 

były ogłuszane uuen:eniem żelaznej bu· umknęli. _ Niech pan mi pisze że żaden z 
tawy pu głowie. Klapkiewiczów. ani stary, ani młody 

Kiedy oliara już miała umrLeć, bar- . , . nigdy sit: nie obwiesił i nie obwiesi bo 
. barzyńcy przecinali JCj gardło I nast1;:p- ,9. ~ały fe11· ełon to obraza Boska i lwniecl 
nie wszyscy uczestnicy wstr~tuej uczty U • _ Bal Kiedy tamten się powiesił! 
przyldadaJąc usta do otwarte) rany łaµ- _ Wstystk.o jedno! Powiesił czy Zebrani podzielili mif:dzy sobą czyn• 

<;z,Yw1e pili „po ;t:dnym Jylrn". nie powiesił, a pan masz pisać, że nie 
Sąu sKazał trzech sekciarzy na • • • • • • • • • • • powiesił! A jak nie, to ja pana - do 

ności w ten sposób: J 

Na prezesa wybrani . został rejent 
Mogilnicki, na wicepreze .sów; . ks~ kan. 
Gniazdowski i pani . Ja.nna.szowa; np 
skarbika dr •. Golc, na pomocnika skarb· 
nika - dr. Mogilnicki; na sekretarza -
p. J~tkiewiczowa, na zast~pce sekre~ 
-ks. Marklejn; na opiekunkę '1itału go­
spodarczego pani · Kwasniewska, na jej 
pomocni~ - p. Wolska, na opie kunke 
dz:iału t wychowawczego - p. Orzybow· 
ska. na jej pomocnice: - p. Cielecka. : 

śmierc, 1 pi~ciu nu dożywotne c11;:żk1e Dziwicie się Szanowni Czytelnicy, Kryminału, dokończył szanowny roz-
roboty. że maty felieton bez tytułu. Ale że mówca opuszczając progi redakcyjne. 

6 Były sułtan o państwie musiał bym dać jakiś niezmiernie tra- Ładny pasztet! Co tu robić? Na-
oUo ·nanskiem. W 1ych dniach giczny, ponury, skowycząco-jęczący ty- pisać że niebosz:czyk żyie, siedziec w 

4"Cde11 ,_, 1..1„1~1mi1,aLlY pary.:il .c 1 uuw_ e- tuł, a ze to po karnawale nie wypada, Kryminale, - albo mieć do czynienia z 
dził b. ~uHana Abaul-Ham1da. Mówiąc więc - niech będzie i bez tytulu. tym grubym panem? 
.o zjednoczeniu narodowości w Turqi, Powiem tylko krótko, że gdybyście l tak źle 1 tak niedobrze. Powiedź-
iAbdul-ł-lamid wyraził zdanie. godne tego wiedtieli jaki iest smu~ny los dziennika• cie czytelrncy, czy to nie Io;; z pod zde· 
przenikliwego znawcy Turcji. rza, płakalibyście gorzk1emi łzami, przy chłego Medora. -: Wszy~tkirn dogodzić 

- Narodowośclfil panującą - mó· najweselszym z wesołych feljetonów. nie można. 
,flik Abdul-Hamid - wmni w każdym Ale że nie wiecie - wiftc śmiejcie 
,:azie pozostać mahometanie. Niebezpie- si~ na zdrowie, aż do skutku„. 
czeństwu ie slrony cnrześCJall nie po- Nikt, do nikogo, o nic, dla niczego 
'winni nadawać znaczenia, gdyż jedność niema tył~ pretensji, uraz, żalów i... w· d . . k . 
pomi~ctzy chrzescijański_emi. naroctowoś- odgrażań się, co każdy, każda, każde - 1a OffiOSCI raJOWO. 
tiami Turcii nie nastąpi mgdy. do jednego dziennikarza. · 

J. Na członków zarządu powohmi zo­
stali; pani Gustawowa Ueyerowa, pastor 
Gundlach. pani Tochtermanowa oraz: 
panowie; Łąpiński i Dziwiński. }. . 

W skład komisji rewizyjnej wesZłi~ 
lnżenier Nakielski, dr. Pieniążek i · ins­
pektor szkół p. Tulin. 

Albańczycy pozostaną wiernymi pań· Napisałeś naprz., że był bał „Zielo-
~wu ottomańskiemu, trzeba tylim ob· ny". Zaraz zgłasza się się dziewięć pali 
chodzić si~ z uimi umiejęlme, . z komitetu z urazą dlacze~o 111e było 

Ormanie we są n1eoezp1eczm, byli nic o balu ió.łtym, fioletowym, kremo­
oni i pozostaną pu:stymi gadułami Ara- wym i jeszcze tam jakimś .•. 

+ Sułtan turecki w War· 
szawie. Do dziennika „Rannieje U· 
tro" telegrafują, że sułtan turecki posta­
nowił udać si1;: do Europy Lachodniej 

w .końcu posiedzenia, na wniosek 
jednego z członków, zapadła uchwała. 
na mocy której, wszelkich informacji 
dotyczących Towarzystwa winien . ndzie-

namyśle, po długiem wahaniu się - postawił 
djagnozę a n g i n y p i e r s .i ? w e i. l 
A cesarzowa wśród okropnych bolow, klo­
rym nikt ulżyć nie umiał, wstrząsana też 
konwulsyjną drgawką, gorączkowało. od cza­
su do czasu. Zaniepokojony piorunową szyb­
kością postępu choroby, która b!n~.im_niej 
nie dała się tłomaczyć zwykłem zaz1tbiemem, 
pr'lybył Aleksander I osobiście do M~lmai~o°: 
i spędził część wieczoru przy c~or~J, kto:e1 
nie wiele już brakowało. Ryliiy jozehny zmie­
niały się w oka mgnieniu. Wszy1>cy pojęli, 
że koniec si~ zbliża .•. 

„ao maja. śmierć Józefiny zrobiła w ·Pa­
ryżu w.cażenie wstrząsające. Oddawna nie na­
zywano 1ej inaczej, jak d o b r ą J ó z e­
f i n ą czyniła bowiem tyle dobrego, że bo· 
Jeść w;wolana jej zgonem jest powszechną 
i to bez różl'licy partji. Umarła jeszcze mło­
da. pelna elegancji, wdzięku i powabu, dot• 
kn°ięta l akąś nagłą chorobą, której niKt na­
zwać nie umie. Próżne •14! wysiłki w celu uapo­
ko 1enia opinji , wielu tę śmierć uważa za nie­
naturalną. Zażegpywanie pogłosek nikomu 
nie rrzeszkodzi, bo - niech sobie mówią eo 
che; ·, lecz słusznie cży nie słusznie snuć 
\J~dą inn; w dalRzym ciągu lJrZQdzt podejrzeń". 

Była to rzeczywiscie podejrzana śmierć. 

f{ozpatrzmy si~ bliź~j w całej aprawie: 

Juki by!by cel otrucia Józe1inył 

Zamiast odpowiedzi, wrocmy do elo-
kwencji źródeł rosyjskich, a mamy w nich 
zaraz uową poszlakt obciążającą: w k:orespon· 
dencji rodziny Bałabinów, z których .i•den 
był podówcza.8 amba.iadorem rosyjsk.im w 
Wiedniu. 

„Rzym, 14 lutegl) 1874 roku, 
Ripetta, pałac Marini. 

"Przyszedł mi na myśl pewien szczegół. 
kiedym czytała dzienniki trancuzkie„. 

Książe Repnin, syn feldmarszałka tego na­

zwiska, dowiedział sit z własnych ust cesa· 
rzowej Józefiny, że syn Ludwika XVI i.yl 
jeszcze w epoce prezentacji ksitcia tej cesa­
rzowej. Posiadam to pewność od mojej mat. 
ki to j e8t od matki Wiktora Bałabina, podów · 
czas ambasadora rosyjskiego w Wiedniu. 
A cói'ka moja za&lubioną jest ksiQciu Repni­
nowi, który to oświadczenie Józefiny cytował 
w naszem kółku rodzinnem. 

Marja de Wagner 
z domu Balabin•. 

śmiere w skutek zazitbi.enia wydaje si• 
tedy wielce nieprawdopodobną. Wszystkie 
zreszt\ poszlaki potwierdził ten sam lakarz, 
który b7ł swego c1aiiu postawił (polityczną) 
djagnozę choroby, nazwawszy ją anginłł pier• 
siową. Tym lfbkarzem byl Sir Dżems Wyhei. 
O calem ?;darzeniu wyJoYnttrzył sie k.oledze 

doktórowi carro, a ten spisał to w osnowie 
nastf pu j ące_j: ; . 

„Za kongresu Wiedeńskiego, w 1814: r. 1 

widywałem cz9sto lekarza szkockiego, d-ra 
Sir Dżemsa Wyhe, który oieuyl . si~ calem 
zaufaniem cesarza Aleksandra I i towarzysliył 
mu do Paryźa podczas wkroczenia aljantów 
przed samą Restauracją. 

„Sir Dżems mówił mi raz, bez dodawania. 
żadnych komentarzy, że cesarz Aleksander -
jak to pisały o tem gazety - często bywał 

w Malmaison w o.dwiedsinach u Józefiny, któ· 
ra tam zamieszkała od rozwodu z Na.poleo· 
nem, kiedy za&lubił arcyksiężniczkę Marję 

Luizę. 

Wtem zachorowała. Aleksander posłał 

jej swego lekarza dla przekonania sie o sta­
nie chorej. Dok.tór wrócił z przeświadczeniem~ 
źe Józefinę otruto i że jest bliską śmierci. 

W rzeczy samej, chora umarła wkrótce 
po wyjeździe Sir Dżemsa. 

Dja.gnoza anginy była podyktowana 
wzgltdami politycznemi. Byłaby wlaściwsz' 
lekarska djagnoza otrucia, którego podejrze„ 
nie wzmaga się wskutek nagłego rabu nk.u 
papierów zmarłej, zrobionego pod błahym po· 
zorom, jaJ' iW-ia.d.CiV~ O~to -Fri.~dricb•. ·· 

·, . . ~-' \ , l "li ' - • . 
„ ~ 
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i
r.:ał prasie nie urz(:dnlk biura lecz sekre­
arka zarządu, w danym wypadku , pani 
ętkfewiczowa, której nigdy w . biurze 

ddennikarz nie zastanie. 
, · Powyższe postanowienie, jal<o cu„ 
rlosum podkreślamy silnie. 

Czytby nowemu zarządowi nie za-
1etało na szybkiem i ścisłem informo­
'.\vaniu szerszego ogółu za pośrednictwem 
~rasy o działalno śći Towartystwa, lub 
~te chodzi o to, aby do publicznej 
'Wiadomości podawać tylko te wiadomo­
'łd za pośrednictwem p. Jętkiewiczowej, 
llo udzielenia których będzie miłościwie 
Upoważnioną przez prześwietny Zarząd? 
, · Czyżby zatem potrzebna była jakaś 
Jajemniczośt, którą pragną się otoczyć 
łzłonkowie Zarządu? 

Instytucja użyteczności publicznej, 
Stworzona i u\rzymywana ofiarnością 

~połeczną o b o w i ą z a n ą j e s t m o­
~ a l n i e sama pośpieszać z udzielaniem 
pras ie szczegółowych i wyczerpujących 
wiadomości, jeśli zaś tego bezpośrednio 
.z tych, lub innych względów nie czyni, 
winna współpracownikom pism nie u-
1rudniat, lecz przeciwnie wszelkimi spo· 
'obami ułatwiać zaczerpnięcie informa· 
tCji w celu ich opublikowania. 

· Sądzimy, że Zarząd zmieni swą zbyt 
pośpieszną uchwałę, gdyż uie uważamy 
za moi.liwe posądzać go w danym wy­
padku o złą wolę, a tylko o niezastano­
wienie się nad l'.onsekwencjami przyję­
tego tak pochqpme postanowienia. 

KRONIKA 

j. Kohlera, K. Pestkowskiego, A. Szy. stan owisl<iem apleka rzy. usu wających się znależli zimny trup jego. O wypad'ku 
mańs kiego, j. l{Br!ińsk iego , L. SLankie- przed kompromisem z pracownikami. zawiadomiono żydowskie stowarzysze­
wicza, L. Gostm ana , Ch. Prumma, B. . = tz) s ad~{i . Łódz id wydział nie grzebalne, które niedawno poczęło 
Damsza, W. Kozłows k i ego i innych . llypoteczny w:tywa spadkobierców do funkcjonować; zajęło si~ ono pogrze­
Przystąpiono do podziału ma ndatów po- spraw spadkowych po zmarłych: józe- bem Akkermana, telegraficznie zwró· 
między członłrnml wybranymi na ogół · fie Marja ńskim, kredytorze sum : 1000 ciwszy się do warszawskiej tandarmerji 
licm zebraniu w dniu 26 b. m. Na pre- i 2000 rub. ; .Wawi zyń cu Pasiewiczu, kole jowe1 o poz.wolenie na pogrzeb, 
zesa wybrano p. E. Nelsona, który spólwłaścicielu nieruchomości łódzkiej które zostało udzielone. W dniu dzl ­
zrzekł , siE! tej godności ze wzgl~d u na pod nr. l ?Odd, łiask lu Rozenblumie, siejszym odb<:dzie si<: więc pogrzeb. 
stan swego zdrowia; powtórnem głosow właścicie l u nieruch omości J'ódzl<iej nr. Akkerman mieszkał w Lewartowie 
waniem J ednogłośllle wybrano na pre- 2531 Wolfie Landu vel Laude, spótwłaś- i przyjeżdżał co rok do Łodzi przed 
zesa p. J. Smarzyńskiego, na wice-pre- cicielu nieruchomości łódzkief nr. 13• Wielkanocą żydowską, dla handlu macą 
zesów wybrano pp. E. Weigta i ini. B. Henryku Federze, właścicielu nietucho• (paschami). 
Feinsteina, na sekretarzy: pp. R. Hentscha; mości łódzkiej nr. 790a i 793ws, Fe- Rodzinę zmarłego zawiadomiono o 

B. Damsza i W. K.ozłowskiego. Na !iksie Kroczewskim, kred. sum. 6100 r.., jego śmierci. 
skarbnika p. A. Szymańskiego, na go· 7393 rub. 34 kop., 2000 rub. i 2100 r.; Przyczynę tej . nagłej śmierci objd. 
spodarza p. J. f(ohlera, na bibljotelrn- Karolu vel Krystianie l<arolu Kenigu, niają podeszrym wiekiem i wyczer­
rza p; L. Gastmana, na członkó.w Za- kred. sumy 72632 rub., Alełcsandrze pani m sił. Akkerman zmarł prawdo­
rządu pp. K. Pestkowskiego, 1nż. F. Siemionowie, spółw. nieruchomości nr. podobnie, na t. zw. uwiąd starczy. 
Przedpełskiego, Ch. Prumma i L· Stan- .._76 i kred. sum: 3000 i 30000 rub., = (d) Uliozn, band•łyzm, 
kiewicza, na członków komisji rewizyj- Adolfie n i Abramie Fersterze lub Fer· Wczoraj o godzinie 11 wieczorem właś· 
nej A. Zajferta, inż. S. Nakielskiego, inz. szterze, spółwł. firmy „Ferster i Reks". ciclel domu nr. 114, przy ulicy Cegiel-
E. Dontowskiego i A. Wentkowsldego. S 1 p k " nianej, Józef Myszkowski wyszedł na 

P t . . d ł amue u ,eksie sp. fi r, .Ferster i Re s róg \l11·erzbowe1· i· Dz1·e1ne1· na spot-
rzed przys ąp1emem o g osowa· j I' · 1 J r K ół ł n 

nia Członków biura pośrednictwa pracy, u iame ve u iuszu arszu, sp w · kanie córl<i swej, mającej· przyJ'echać z 
nieruchomości nr. 938e i kred. sum: mi·asta tramwaJ·em. 

przewodniczący zapropouował zmiany w 1500 b . 6000 J r C 
b. t il 1· · ru • 1 rub., óze ie iurap- Do oczeku1·~cego M. podeszło 

ustroju tego m a: zce1 ra 1zowame k. ół ł . h . 03 „ 
· d · · t t s im, sp w • meruc omosci nr. 1 ' dwucl1 drabów 1· wszcz"li z n1·m awantu-

działalności w Je ne1 ręce 1 sys ema ycz- G b 1 · D · u d h " 
. . . . h . a r1e u 1 wo1rle małż •• ,yterban ac , r"',· przestraszony M. pocz~ł uciekać, _ 

ne ogłaszame Sit: w rm~1sc~wyc. pi- spółwł· nierucl iom. nr. 34j, Suzcherze „ · , 't • • 

smach; zebrani po dyskus11 wmosk1 po- vel Seweryn ie Neumarku, spółwł. nie- bandyci zas go gonie; podczas posc1gu 
wyżste zaakceptowali i na przew'?dni- ruchomośc i nr. ?9óee 1 79500. napastnicy sclągnęli z M. kożuszel<, 
czącego wybrali p. F. Przedpełskiego, 1, wartości 19 rubli 1 z takowym zbiegli. 

K P Stl 11 b d erm1n na udowodnienie praw do z,..w1·adon11·ona 0 tern po11·c1·a wszcz"'ła 
który wraz z p. • e . wws < m i: ą · h ł ... „ 

d I t b e ~ powyzszyc spad l\ów up ywa 7 wrześ- enerQ:1czne posz' uk1·wan1·a, lecz na s·lad 
reprezentować prz~ za iJIC wo aw 11Ua- ~ 

ne, w dziale przędzalnictwa wełnianego nia r. b. bandytów nie natrat10110. 
będzie p. Ottomar Rothert~ urn~two: p. = (r) Z teatru Bio-Express. = (r) C:zy zbrodnia'I Policja 
'E. Weigt; farbiarstwo: i11ż. 8. f einste11 1 W. teatrze tym przedstawiony jest o bee- tutejsza aresztowała 31-letni14 Michallnf; 
wykończalnictwo wełnian~: p. A. uro,- me obraz (fima długości 1,200 metrów) Gawlalcówn~, o5karżoną o podrzucenlt: 
dzicki, wydział mechamczny: p. f. P· t. "Notatnik Edyty• z historją wstrzą- swych dWOJga niemowląt. jedno z tych 
,Sturcel. sającą, jak młoda ta dziewczyna omal dzieci znalazt pod płotem przy ul. Wo· 

Posiedzenie miesięczne postanowio- nie stała się ofiarą agentld żywym to- dnej nr. 3, stróż Stanisław Adamczew­

-= Konfiskaty. Starszy lnspek· no zwołać na 11 marca r. b. Na tern warem, napozór sympatycznej osoby, ski, drugie - spostrzegł w korytarzu 
tor drukarni w Warsiawie ogłasza w która podstt:pnie wydobywa od niedo- domu przy szosie PabJanicklej nr. 52, 

Posiedzenie zamknięto. · · d · · · · d · 
Warsz. Dniew. „ o zatwierdzeniu przez • swrn czone1 pa111enl<1, Ja ącej z mą ra- stróż nocny Jan Rembowski. jedno z = (r) Ze stowarzyszenia . d 

·władze sądowe konfiskaty broszury p. pracowników aptekarskich. zem w Je nym przedziale koleją, wszyst· n iemowląt było trosl(t1w1e owmi~te \~ 
·Edwarda Grabowskiego p. t. "Prawo d kie potrzebne wiadomości i komunikuje ciepłą chust!'"'• drugie - lei.ało w pu· 

Na o bytem wczoraj poa przewo- t ól ·1 „ 
konstytucv1·ne w Ros1'i". (Wydawnictwo b . o swemu wsp m <owi; ten ostatni wy· duszce. „ dnictwem p. Wasilewskiego ze ramu ł 2 d · E 
•Społeczeństwo") i broszury p. t. M 13 6 1 k 1 1 k sy a epesze: Je dną do ciotki dyty o Aresztow„na przyznała si"' do win11 

„ pracownik w apte cars ie 1 w o a1u óź · · · d d d „ .,. " 
Października (30 września). Sprawa re- ł · I< 1 t k. op mememu przyjaz u, rugci o ro• 1• opowi·edziala smutne, az1eJ·e swevu w asnym przy uncy ans an ynows IeJ 1 · 1 ó 1 h 

ligji". Nadto zatwierdzoną została lwn- numer 5 delegowani do ułożenia wa- l zmyk_swy~ 1 pomocnik w z Lpo deceniem macierzyństwa. Obu swyc~1 .sy1rnow u„· 
fiskata nr. 17 l\lgodnika .M.tot". wyda· ó . . . • ś .. I ocze 1wa111a na przystani w on ynie. dała na wyl'"r1111·e111·e do i11e1a1<1e1 jadw1· 

~ · runk w porozum1ema się z Wta c1c1e a• Ed t d ~ ~„ 
wanego w Warszawie, i nr. 1 z r. 1910 mi aptek p,p. Kamocki, Klipel i Wy- y a, wpa a w sie1., nvcuie u zac- gi Kłosowej, przy ul. Konstantynowskie 
pisma .Nowe tycie•, wydawanego w d nej rodziny, l<tóra sprzedaje ją awantur-
Wilnie. sokowski ośwladczyl1, że prowa zone mkowi Brejtowi. . .1r. 'IO. ~ ,... 

= z prasv. Wyszedł z druku pertraktacje nie dały żadnego pozytyw- Po w1eiu przygodach, zawdzięczając Brak środl(ÓW, nawet na nędzne u-
• 11ego rezultatu i do ugody nie doszło. k t · · bi'e same: zmusił 1·"' d 

· r. 8 ty!.!odntlrn luaioznawczego . „Zie- · pewnej reolce, wydobywa się dziewcze rzymame s1e i. -t 

„ Wobec oświadczenia zebranych, iż ł k ' · d b · d · · ·yw1'c' ich darm 
,mia„. .Zawiern on nast. prace: .Książka z pu ap 1 1 znaictu;e szczęście w miłoś· o e rama z1ec1 - z 
w GalicJI"' 11, E. Maliczewwskiego; „ Wy- delegaci prLekroczyh swe pełnomocm-. ci swego wybawcy. nie chciano. Zrozpaczona mati<a umy~l.· 
.stawa zdobmctwa ludowego w Warsza- ctwa p. Kamocł<i, Ktipel 1 Wysokowsl\l Dyrekcja teatru, nie szczędząc ko- ła więc podrzucić dzieci w nadziei, i 

wie•' Al. Janowsl<iegoi „ L>wory, zamki I zrzekli sic: swych mandatów. sztów sprowadziła te n obrat, Który b~- zna.idą litościwych opiekunów •.• 

pałace l\1:tyżtopó1 ", 'J .; „Dwie Swite· Wobec takiego stanu rzeczy wy- dzie demonstrowany tylko o.ds 1 JU tro. Czy spełniła zbrodnię?„. 
'zie", dr. tlen. Dybowsluego; "Lamek buchło ponowne bezrobo;;i e, ° Którem Obraz ten zawiera dobrą przestrog(f = (r) Pomyłka 0 IOO ru 
Wendeński'„ I. H., „Ze skarbów naszej piszemy na iunem miejscu. dla młodyzh osób, podruzujących sa- Urzędnik pocztowy przyjmujący prze· 

Przyrody", K. Sztejnboka i „Z piśmien· =- (r) Ze zgromadzenia motnie. kazy pieniężne na Głównej poczcie m i ~· 
fel~zerów.a Dziś o 11.udzmie 8 i pół scowej skonstatował brak 100 rubli 

nictwa", T·t. wiecz. w lokalu domu ludowego przy = (r) Za wywabianie mare!t. kasie, niedopłaconych zapewne 11omyl· 
- Ukazał się nr_. Z tyg, "Sportu ul. PrzeJazd nr. 34, odb~dzie się ogólne Wydział karny piotrkowskiego sądu o- kowo przez któregoś z interesantów. P · 

powszechnego", tygodmka mustrowane- zebranie ;;:zJonl\ów zgromadzenia tetcze· kręg owego na kadencji w Łodzi rozpa- szlwdowany urz~anik zwraca się za m· 

·go, poświęconego wszystkim odłamom trywał sprawę 17-letrnego Joinego szem pośrednictwem z prośbą o zwrr 

sportu, życia towarzyskiego, teatrowi i rów. Hersztarka, 25 -letniego Michała Lipszyca brakującej sumy, która 1ak dla urz~t,• 
t. p. - Adres redakcji i administracji". Porządek obrad następujący: l) i óO-etniej ~ajzli Herszkowicz, oskar- nika stanowi dość poważną szczerbt-.. 
Smolna nr. 1 o, tel. 209·87. sprawozdanie kasowe, 2) sprawozdanie żożnych o wywabianie ?-kopiejkowych budżecie. 

= Obniżenie taryf cel· ze zjazdu w Moskwie, 3) sprawy ogólne marek pocztowych i rozpowszechnianie = (d) Wykrycie ziodziejó , 
nych. Na zasadzie zawartego proto- bardzo ważne, 4) wnioski. ich~ Agenci wydtli:tiU s l edcze~o wykryli, 1. 

kułu do traktatu o handlu i żegludze = (r) Oaobiste. Dr. Czarno- Sąd skazał Hesztarka i Lipszyca na luadzież ze sklepu Szmu:u-Szaela t.1c111 

m~rskiej z .dnia 27 czerwca 1901 r., po- żył wyjechał i powróci w końcu marca. 2 miesiące wi~zienia, Rajzlą Herszko- przy ulicy Rzgowsl<1eJ nr. So, różny~ 
między Ros1ą a Włochami, rząd włoski = (n) Wydatki na dezyn- wiczOWC:l uniewinnił. rzeczy wart0Sc1 1 SO rubli, spełnili wa1. 
obniżył od 1 stycznia r, b. cło na przy- lekcję i na szczepienie ospy. Hersztarlm bronił adwokat przysię- policji złodzieje franci:;zek P1etm.1k 
wożone do Włoch rosyjskie oleje mine- Rząd gubernjalny piotrkowski pozwolił gły Wyganowski, Lipszyca adwokat prz: ::>tanisfaw Kusza, 1<tórzy skradzione u.· 
ralne, smołowe i dziegciowe (z wyjąt· magistratowi miasta Łodzi asygnować w Cybulski z Piotrn:owa, a Herszkow1czo~ czy sprztda11 paserowi Borud1ow1 ::izlam 
-l<iem ciężkich) do 16 lirów w złocie za roku bieżącym sum~ 6000 rub. na utrzy- wą (uwolnioną od odpowiedzialności) lwwiczowi. 

100 !\Igr., zamiast pobieranych dotąd 24 manie kamer dezynfekcyjnych i fch per- adw. prz~ Łaski. Ctęść skradzionych rzec:i:y odebran 

lirów. sonelu, oraz 1200 rb. na kupno limfy ~ _(.d)·~ Za włóczęgowstwo. W od Sz1amlww1cza, sprawców zaś Im· 
W ami." d · k' d t · do bezpłatnego szczepienia ospy dzie- . . 

z „n rzą rosy1s i o ejze ubiegłym tygodniu are~ztowauo za włó· dzieży osadzono w w1~z1emu. 
d ty Obni·z·y~ ło d b 3 k 10 c10m i osobom dorosłym. Każdy z le• A d · - d 
. a .,, " o r • op. od k 1 1 cz"'gowstwo 1 stosunki ze złodziei· ami na- - genci wy z1ału sle czego ares1· 
• da 11 a r ywo ·0 d R ·· I arzy cyrlrn.owych pobiera na ten ce „ J R u 1 ł J 
·pu P z z ne o OSJI o eje ro· Sl""puJ· ące osoby, które wysłano do mieJ- towali oeJa ozenberga 1 uo es awa a 
Śl . { 1 1 b · 200 rb. 1 o'-tllit:. -. 

mne o iwę, aurowy, aweJmany itµ.) sca stałego zamieszl<:ama: Konstancje rzębow1cza, oslrnrżonycn o i<radz1ez 
z wy1ąt1uem oddzielnie wyszciególnio~ = (n)V'll a::nowienie bezrobo- Chabowską. Katarzyni: Gacałek, Wincen- poszuluwanycłl od '1łuzsze~o czasu µrt.• 

nych ol~JU gotowanego i pokostu. cia p1•11ieownikow aptekar- tego Rogozińskiego, Feliksa Bartosia, J1sty gończt:. 
= Dni nieprotestowe„ W skich. Wobec odmo wy właścicieli Antoniego Kłysa, Stanisław~ Widera, = (d) Kto matkoilójGzynią. 

marcu w następujących cialac:i przypa- aptek zado.Sć uczynienia żHdan1om pra- Stanisława józwiaka, Józefa Pę• W.cżoraJ, w sut~reme Ciomu nr. 60 przJ 
dają dni w lnorycl1 protesty uu. od wel\- „ · ...: t ł et t L d 1· B.:nedykta stcót tego domu józe' 

cuwników a z.iś 0 godz. 9 rano wzno· i\ a1;:. l\1ego, .J arns a wa v as1a <a, u w1· u icy , · 
sll sporządzane nie b~uą: d. 5 111edzie1a ka Krau~e > Franciszk~ Syd1, f eiilssa Macit:Jt:Wski, znalazł trup noworod.1, 
12 11iedziela. 19 111eaz1t:1a1 25 Zwiasto~ wione zostało bezrobocie pracowników Korzyba, Jana Nowickiego, tlolesława rodzaJU mi:skie&o. 
wanie· N. P. M., 26 111edz1eht. iiptel~arsk!ch. MaJa, f rnill„iszl{a Wyraźnego, tlenJanina Od::>zukamem wyrodnej matki zaJ ~ I · 

~·& aa ·-JSCOV A. W niektórych aptekach pracują ł\ut1wwsl< 1 ego, Karoia D1torenera, Wor się poliCJa. 
= ~z) Ze szpitalnictwa. IVli- jeszcze ci pracownicy, . którzy zasb:pują l:li:cha K1im\.:zaka, facL.epana Kamiń:sKie- = (a) Za noszenie rewol 

nisterium -spraw Wt:Wfll'' lrzuyd1 zalw1,r· · b 1 ł go, franci:szl\a Sobolewskiego, . Ja. na w er u. Agenci wyaz.iału śleaaego 
" nieo ecnyc i w aścicieii aptek. s · k ' go 

di1.to na r. b. norm płacy za µrzeby- tluczkows1m:go, Br0111s.tawę, józelow1cz) are~ztuwa 1 i Tomasza Kowrons ie ' 

wanie w szpitalach cywilnych szt1 e:.;uw. Kilku ap lekarzy zgad~a si~ na u~ UwoJ rę Wołkowicz, Joz.eta uabry~la, A• Wkac1y;:1łAwa l:ialCLarKa, od których od~· 
ców 1 umych chory en osób µo.w~- r •it! . wzgl ~dnienie pretensji tarmaceutów l:O <lama Vv loudrczy im, Aatumego Zycil1:1; lmmo rewolwer. 
cyci1 ua s4uzb1e r.t.i;}OOW t!J. do wypfacenia całlwwileJ pensji, bez wy- i 1 e len~ h~cz..iH:ui;,;. , C) rl1; UrilllJaum. Skuwroń.sk1ego 1 Bakarka poci ąg• 

\vysu l\uSć l~J 11 .fa(.:Y wyuosi 91 h0tJ, hącema za c~as i.>ezrobocia, lecz więl(- = ~tl ) ~yon po(;iągu. Wi;zo- ui~lo do ue1puw1edz ,a111osc1 admtnistra· 

na aob~) z1:1 pogrzi;: 1nuuo zruarłt:go - -t szość za trzymała już należnił pracowui- raj w pu t.1ągu KU• ćl h.tory~L.uu-Łuctz.- · Cyjnie. 
rb. ól lwp·; za po::;tawiem~ lffzyża u <i kom za ten czas kwotę i odmawia z..... loeJ znalczionv zwłol\ l ~t.iu w1e1\a, Ja!\ ·= (a) Przyłapana złodzieJ· 
grobie - ,1 ro· ó~ Jwp. sit; okazała, nie1c11rn:gu Ntenóła A.K l~i:r- ka. Are:SL.luwauo Kawn!er ~ AntczaK. 

:::..'-. \ I ) a:.e ~itCH1iw. ma,; abaó "" dośćuczyn ienia wszelkim kh żąda niom. II1'lllćl - ktura pope łn.ł.i 1uaaziet. różnycn r'~' 
fa l.!n·y--zn~ c;r ri . t'o~1c:u t. t:U1t: L..'1 l1:.q„d" Należy s i~ obawiać , że wznowione !"asa2erowie klasy trzeciej nie zw1o- r.zy /. m 1 e~;c;Kaiu a Alberta Za1ae, przy ul 

,oauyw ~11f pva przewcan,1<Lwem -.vyiJ, ~· obecnie bezrobocie pra"e-vników apte- rHi zgoł'a uwagi na manwego wsr ót- htnsk1eJ nr. 39. 
pego przez. tajne gło~owa1 1 11.:, i nż . t·. karskich będz ie miało kll:lziej burzliwy pasazera, =>ądzą1.: ie s1,1 . Oop!cro po Slm1uz1one rzeczy o debrano i zwr~ 
Przeclpd::>l•1ego 1 przy W~IJCH.uz:c u; 1.,:,.._.,, dJUJ akler niż po1m:ed1ik , 1~u macc uc: ::,,~ p1 zybyi.:1u ,,oci<.;.:,;u nu ::>lacjt; Lu~1ź , µo cuno ~ U.;,Z,\Jduwanemu, AnLc~~lrn~~z.~ 

~~~~~~~~~~-~~.;.~~~A~ ... ,z'*· -~~ poir .~UlO).V~~~\~~ ~ ,„ ~~n\ł'ĄJ~~o~::;~Ai°"łRct~l~~~,. „ 
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A-- = (p) Kra1r~zieże. Tutei::zy 

myd ział śledczy zawiadomiony został o 
iiastę pujących kradzieżach: wyrobów 
mię snych z wr,dlinarni Michała Fisiaka, 

rej szkice dekoracji wykonał p. Al. Wa­
sercug, dyrektor i sekretarz artyslycz!ly 
„Odeonu". 

tubylców. Zmarło w szpit;ilu dla zadżu­
mionych 4 tubylców 1 11 europejczy­
ków; w odosobnieniu 10 tubylców i 
europejczyk, w szpitaiu dla zadżumio· 
nych 2 tubylców. Na ulicach znaleziono 
4 trupy. W ciągu doby zmarło 4 tu­
bylców. Wczoraj, o godz. 9 min. 23 
wieczorem, zmart student, Mamontow. 

trem szluk pięt~nycn, ma być Malvy! 
ministrem albo podsekretarzem ministe· 
rj urn poczt i telegrafów będzie Chaomet. 
Inne stanowiska podsekretarzy stanu, 
czyli wiceministrów, będą obsadzone przy ulicy Br~ezińskiej, za :pomocą wy­

łamania drzwi, ze sklepu Abrama Fryde, 
'rzy ullcy Franciszkańskiej nr. 62, to­
~arów wartości 39 rb., bielizny wartości 
ao rubli z balkonu w podwórzu domu 
nr. 58 przy ulicy Piotrlcowskiej, podcJ• 
hanego o tę kradzież Jana Czubil<a a­
(resztowano; samowar wartości 16 rb. 
~e scho\Vanl·a Eli \Viśilial\', przy ulicy 
Plottkotvskiej nr. 13. = (p) Prz j ha i • !>rzy 
iielonym Rynku przejechany przez do· 
t_ożk~ Mosiek Kol5l<i, 6·letni sy11el< han· 
'11atza, odniósł okaleczenie głowy. 
. Podobnemu wypadkowi uległa przy 
plicy PiotrlwwsJ(iej nr. 25, jota Piern1-
'dewicz, 56-letnia żona kupca; odniosła 
łlkaleczenie nóg. 
'- = (p) W oelu samoboj­
J>zym otrufa ię karbo~e111. przy Uilcy 
Taroowei· nr. 9 Marjanna 1<os1ci\a, robo-
J .:> • 

·tnica lat 24, Stau ago1111. 
;_,- = (p) r.zy pracy. Le011 Rens, 
~obotnik, lat 19, złaniał 1t:we pn:edr_a~ 
cnię w maszy1ve przy u1. lJrewnowsi<leJ 
'nr; 62. . . 
,. W maszynie przy ul. Sred111e1 nr. 
[129, Michalina Urbaniak, robotnica, la_t 
~O okaleczyła prawą ręl\~. 
' Tldemuż wypadtwwi uległ przy ul. 
frzejazd nr. 56, Ludwil( P1Jalwws_ki, ro­
~otnik, lat 55, odnosząc połamanie 4-ch 
'palców u praweJ ręki. . 

· m:: (p) Pobity przy ulicy Brze• 
):ińskiej ~zymou Kumik, 50-letrn t_lrn~z, 
J.Jległ złamaniu prawego przedn1m1ema. 
. :._ (p) Krwo olll~, aałuone„o 
ostała przy ulicy Grab1enka nr. 2, Zo · 

ja Gerach, córka robotmka lat 14. O~­
Wleziono ją karetką Pogotowia do szpI· 
tata Aleksandra. 
' a;; (p) Oparzenia. P.r~y szosie 
;pabjauickiej nr. 34, Henryl< L1b1szew~k1, 
1•Jetni syo ro1Jot111lrn oblany przez me• 
'.ostrożność gorąc4 wodą, uległ oparze• 
łiiu rąk. 

ZĄMIE.JSCOWA. 

a::: ' (w) Walka ·z epidemią 
apy. Dzięl\1 utrząawny111 środkom 

iaraaciym, ep1demJa ospy w Chojnach, 
ie przybrawszy groźniejszych rozmiarów, 

u1taJe. 
Pomimo tego felczer powiatowy, St. 

'Lenartowicz, rozpocznie tam wkrótce ma­
owe szczepienie ospy ochronnej. 

Przedewszystkiem szczepienie ma 
b)'ć dokonane u dzieci w wieku szkol­
nym. 
'· 

łEATR, MUZYKA I SZTUKA. 

~epertuar teatru Popular-
„ , nego. 

1' · Z kancelarj i teatru komunikują nam 
lO nast~puje: 
· ~ Dziś, we czwartek, na dochód filji 
t-Gniazdatl opieki nad dzle~mi na Bału-

(ach daną b~dzie po inlżonych cenach 
~o połowy sztuka w 3 aktach p. t. • We-
~ele podczas rewolucji". 
I: W piątek n a o g 6 l n e ż ą­
p. a n I e dana b~dzie po raz 15 w 
tym sezonie sztuka w 5 aktach L. Toł­
)toja „Zmartwychwstanie" po cenach do 
połowy znlźonych od cen · zwyczajnych. 
: W sobotę dla młodzieży po cenach 

,. y . 
·~ 

·} ~ . 
Petersburg Najjaśniejs7.emu Panu 

przectstaw ił się prezydent m. Warszawy, 
Miiller. 

Petersburg. Kurator okręgu nauko­
wego i profesorowie uniwersytetu war• 
szawskiego telegraficznie proszą ministra 
oświaty o złożenie u fo1jjaśniejszego Pana 
iernopoddańczych uczuć z powodu 

ofiarowania 5,000 rb. zapomóg studen­
tom•rosjanom. 

Rad pań twa. 
Petersburg. PrLewodn1czy Akimow. 
Bez roipraw pnyjęto w rcdakci Du­

my 16 projektów praw. 
Projekt prnwa, co do 1<tórego ujaw­

niły się róznice pomiędzy Dumą a radą 
państwa o ustanowieniu nowe40 etatu 
głównej lrnsy państwowej, rada państwa 
odrzuciła punownie. 

Następnie rada przesdJ do obrad 
nad referatem komisji speCJalne1 w spra­
wie wniosku 35 postów do rady o znie· 
sienie przepisów co do świąt 1 dni, w 
których wła.dze nie urzędują. 

Referent Andrejewsl<1j oznajmił~ że 
komis1a starała się ograniczyć tylko Hość 
dni, w których władze nie urzędują, a 
niektóre święta uznała za możliwe u­
ważać za półśw1ęta. 

Po skrytykow1:1niu 
trzech duchowuyc11 ze 
l~iewnego, wyjasnienia 
daje jermołow. 

projektów przez 
stanowisl\a cer­
pobudek komisji 

Kowalewskij, powołując się na przy· 
kłady państw zachodnich, oświadcza, że 
produkcyjność pracy 1est szczególnie 
duża tam, gdzie świąt jest mniej. 

Hr. Witte oznaJmla, że znaczenie 
ekonomiczne projel\tu zbytnio przesa· 
dza1ą 

Po przemówieniach: Uszakowa, K?­
niego i Andreiewskiego rozprawy ogol­
nc ·Nyczerpano. 

Rada państwa przyjęła większością 
głosów wniosek komisJi o uznamu ko­
niecznośd ograniczenia dni, w których 
niema nauki i nieczynne są biura ur.zę­
dowe, utrzymu1ąc niedzielę i naiwit:cej 
czczone świ~ta, jak również dni galowt:. 
Prqj~to też ustanowienie am potświą­
tecmych. 

Oberprokurator synodu w imieniu 
rządu oświadczył, że rz:ąa nle może 
podjąć sic: na tych zasadach opracowa­
nia projektu prawa. 

Rada uchwaliła wybrać do tego ko· 
mlsj~ z 15 członl\OW. 

Następne posiedzenie - 8 marca. 
W szkołach wyżazyDh. 
petersourg. M111ister osw1aty wyda· 

lił za za1śc1a z uniwersytetów: moskiew­
skiego 310, warszawskiego 92 i dorpac­
kieio 28 studentów. 

Ktjow. NB uniwersytecie, wyższych 
kursach zeńsldch oraz m::;tytucie tiandlo­
wym i lel~arskim odbywają się prawi· 
dłowe wykłady. 

W politechnice wykłady wznowio· 
no. ::;1uchaczów 111ewielu, Porządek zu­
pełny. L..ahłady naukowe ochrania po. 

• I 
1utro. 

Groźba przesilenia. 

Błagowieszcze11sk. Stwierdzono u 
chińczylrn p1crwsty przypadek choroby, 
pode1rzu11ei o di.111 „ q. 

Wy ory w Cha1•b;nac. 
Charbin. Wladze clrils!d-: zawiad1.1· 

miają oyrehtorn kolei, ż.~ 1u,! : 1oś'2 chi6-
sl<a m. Charbma nie weźmie uJzialu w 
najbliższych wyborach do zarząJu miej­
skiego na nowe 3-iecie, powołu1ąc się 
na ugod~ pelonską z r. 1909. 

Władze chińskie za5trzegają ludnoś• 
ci chińskiej prawo zarezc1 wowania w 
radzie miejskiej 3 mkjsc dla przedstaw1-
c1eli chińczyl<ów, z wyboru miejscowego 
Tow. handlowego. 

alenie zwłok. 
Berlin. Do septi.i '~ 1-.::.iO.iO pro• 

jekt urawa o paleniu Z \\ ł ,J\ '- · P1 u..> Jch. 
Potwieruzeme dymisji. 
Berlin. ntford. LJtut. A1,,:,. i..l ~ " do­

nosi, ze serb::.ld mirnster s111 a w L;igra­
nicomych zawrndo1111t u11cJJi111e 111.::>JG 1,i;!· 
miecką o poc.1a111u się do dym1sJ1 ::.crll• 
sldego ministra wojny 01 dl wyr.alit rt.ą­
dow1 niemiecl<iem~ żal ~ powodu 1Jo­
stąpie11ia min1sterjutn wo.u>. 

KrYA"liawe zajście. 
Twer. w~.wrnj, ł' rLy iil.:;:iltowaniu 

dwu podejrzanych osob1111'ów, u zab1i1 
policjanta l dozom~ poiicyjnego, oraz 
ciężko zranili drug1~.;o poli.::i•rnta, 1, 

zamknąwszy się w .Jclzrn, zacLęl1 ::><1ze -
lać. Calą noc c14snęt.i się :strlt:lanina, 
w KlóreJ ciężko zrnrnono !:llrawilrn. Obu 
złoczyńców znaleziono w łctź1J1 zabitycl1. 
Rozpoznano w rncll Ly<.::1, ktOrly na 
Boże Narodzenii.:: naoaJ11 Ha du111 du­
chownego, w pow: bież.ecK1m, ir<.trnli 
ciężko iego żOllt! 1 zab111 duro.Lirnrzu. 

Nieudana demonstracja. 
1'4orymDerga. 1\101 0111gc.rs:<1 wraca 

wczornJ '- 1\uour~u du :JulJ1. Ldma::>ii.O• 
waai sLuut:11c1 wtargnGl1 ll0 wagonu 1e­
stauracy1negu, w Ktorym lu01 1ecl1at, 
1 chc1e1t u1 ządzic mu lwcią m uzykt:. 

Pollcju :siacy J11u a1 i.::::>ztowMa 1ec.l11i:1k 
slude11tów. 

rlop mn1js ra. 
Wiedet1 „1·r1::111ut:110wtL·· uunosi, że 

hr~ A„J1n:nu1..i1, µu :Si\un.:lt!lli..i s 1. s 11 d'.!­
legacjI, otu.yma ~-rn11::::>1<~lz.11y utlO? dla 
porawwa1lia Luruww 1 ::iµttull go ""' AJ· 
uazJ 1. 

W ciągu urloµu min istra b~dzie za„ 
rządzał 1w111::>U;.r]l.im spraw zagrnrncznych 
pose1 w 1\011stamyuopulu, 111drgrnu1a 
t>alli:1v.c1111. Z.tsl~J.l"l posla zas oę..tLll! 
dyrektor l ·gu uc1,Hmarnc11lu, ba1011 1hiii1er. 

byrn1s1a 9uoerna'(ora. 
f'aryz. uuoe1 natur Atg1eru, Jaun· 

nars lJOual :si~ oo aym1Sjl, '11au.~go, że 
me możi;: si~ zgouz1c 11a nowy l\1eru11eK 
po1Hyczny. 

Przesilenie we Francji. 

Ateny. Venizelos oznajmi}· w izbie, 
że rJab1net poda sie do dymisji, jeże!. 
ilba .... przyim;e zmiany, wniesione pr•ei. 
komisję do spraw konstytucji, w pro­
iclc.:ie rządowym rewizji konstytucji. 

Powstanie w Araii.Jji. 
Konstantynopol. Donoszą urz~do 

wnie: „ \V w1ell<1e1 bitwie ze sprzymie• 
rze11cami imama ja1. h a, wojska rządo­
we zwyćięiyły". 

Pozar 11ad Bosforem. 
Konstantynopol. Na brzegu azjatyc­

kim s 1 ) io1~ętc1 wieś Guslu11dżul< i cześc. 
przed:nidi.: ·i:1 Skutari. • 

Ochrona gramc. 
Ateny. Greqa wyłoniła komisję, 

<lla lJE:!ZZW I ocznego obmyślenia, łącznie 
z. of1c~ram1 Lurecidmi, srod!{óW zapobie­
zenia nowym za1ściom na granicy grec· 
lw tureckiej. 

!aurzliwe wyi:Yory. 
Chicago. 1,odctas wyi.lorów bur 

1111;:;1wi L)yly Durzli\\'e za 1sc1a; jest kill\l.1 
rc.tillU!l}'lll. 

W Persji. 
Te.1eran. Na-sr-Ui•mu1., zawarunKo• 

wal prly1ę.:1e regenq1 ulwor;..~.iiern w 
111l!lilyti::iii'! stah:i więi\SZ05ci, zdolnej do 
pop1erama, zaleconego pr:z.el 11ii.!go, przy· 
:szłego gabmetu. Po długich peitruk­
laCJaci1, odbytych 11a laJ11yc11 i 1a w ;1y1.11 

pos1ed.ten1acn medżyii.su, µani-= u;nlal'• 
KOWallc UlWOrzyły WIGKSL.J3b, L.ik;.;'Ull l­
.dzając<.t 49 głosami. W miHl.!JSw::ic1, pu · 
zostali uemoluac1, w l1cw1e .W·.J. \\ 1~1,. 
:sz.oś.:, 1al<o Kandydata 11a 1,r.:LłJ:.:"' 
mim:mow, A'..ateciła :Sipt:luJar..i, i\lu.\.:.n..i 
1ez regt;1H puruciyr ulwo1z-:111 .... g'4Ji"'-·" 

T aorys. l-'011C]a per::>l\a . vv l •h'' .> J, ~ 
zastrajtwwała z powodu 1m:ulu.yin.1.11„ 
z.a .) 1n.es14ce µen::.i'· 

Aeronauiyiu1. 
Londyn. l{OZl\al UV a1 lllji pole-.:e 

UIWOlZt:llll: ba:i:.lijUllÓW ae. unctulY „: 1y„n 
ze sKtadem 19u !Ullll w Dat„11,u111\j . v · ' 
czas polrnJU· 

bUwa w h11lijacl~. 
f e3zawar. L11<1uy 1 .·.u „„, t.r:.i ~ u;ą..:j 

na l1u1110 ... 11u-za-:11uu11:1.J b1 .1u .... 1 li1LtJ1, 
Hut.;111an, ul\ry 1 :się, z i..'l ::it1 Ul!ili"iJ.'111, 
w jas1rn11 Clrnrsade. l\om1s~1rz. . po~ra­
rnct.11y z 20.J ;:ołn1t:1t:1:11111, uJ i~z.~,z~am. 
i 2. az1ałi:i1l1l ol01..t.ył zuoJcuw, hlu11.y 
Hit: cllC1\;il ~I~ pUUuać. l\Ulll1::i.:..l.i .. 1 Ol. 
kazał strzelac uu 111cl1. l 1t:1:.Jz.la 1 U 
zbójców zab1LU, i Zi:l:i \VZ.1tfl0 Jo ll:t-

wou. 

lz1um. Otwario 1ym..:zascw;i komu 
nikacJt0 11 a:oatersl\q 11ca tw1e1 po_łnocno­
donsK1t:J. l\ursuią pu 3 poc1ąg1 tygou-
mowo. . 

Konstantynopoi. Z Meklu donosq 
o dwucłl sm1 ... n1.:111y~h wypa,tlrnch dżumy. 

Paryż. Senator Monis podjął się 
m;sii utworzenia nowego gabinetu, w 
którym obejmie tek~ spraw wewn~Lrz­
nych. 

'jf zec3pospolifa 
d~ie~ięca. 

licja. 

Senator Monis, ur. w r. 1864, był 
od r. 1899 do 1902 ministrem sprawie­
dliwości w gabinecie \\ aldeclrn-Rous­
seau. Zasiada w izbie od r. 1885 1 jest 
członkiem stronnictwa radykalnego. W 
r, 1891 został senatorem. 

Walka z choler1t. Paryż. Utworzenie gabinetu przez 
Petersburg. Ministerjum spraw we- senatora ivioni.sa 11apotyka nowt.! trudno­

wnętrznych zatwierdziło program zjazdu śct, Mo111s ośw1adc.Lył w wywiadzie 
do walki z cliolerą, który rozpocznie się uz1enml\arsk1m, zt: p1:w11e osubtsiośc1 
w Petersburgu w dniu 8 marca, W)bitne, do który~n zwróci! s1~ w spra­
„Rosaija" o poile Nakoniecz- wie mi:>JI ~WOJeJ, wyraziły cllt:ć na111y-

nym. slenia sit: 1eszcze 1 przyrzt:dy tylko z 

pajniisżych daną b~dz. ie klasyczna tra­
ledja w 5 aktach p. , t. „Marja Stuart", 
fiieczorem zaś ukaże si~ sensacyjna 
~ztuka w 4 aktach z franc. „ Piękna Mar­
nijanka. z nową efektowną wystawą. 

Powyższa sztuka obirg.ła wszystkie 
Petersburg, Półurzędowa gazet~ pewne1111 zaslrzeil::H1am1 przyJt;Cie tel( 

„Rossija", wystąpiła przeciw posłowi mmbLerJarnycli. 
Nakoniecznemu z lubelskiego, twierdząc, i"'at yz „t· 1gmu" napada gwałlow­
że w Galicji wygłosił on mowy prze- nie 11 a udc~::i::ie6o za przy1~cie tel\1 ma· 

W stanie New-York, niedaleko o~ 
miasteczka Freev.ile, o kilka godzin od 
Buffalo znajduje s.ę rzeczpospolita dzie­
ci~ca. Wyłącznymi prawie mieszkańca· 
mi 1 obywatelami osady są dzieci; po· 
siadają one swój bank i swoją monetę, 
którą zamieniają na pieniqdze amery­
kai1skie, gdy opuszczajq gr~nic\! ~w _go 
pal'lstcwka. Najciekawszą mstytuCją Jest 
sąd, gdzie raz na tydzień, we wtore~ 
odbywaią się sprawy, rozstrzygane JUZ 
to pn.ez sędziego, 1 ut to przez przy­
sięgłych, wybranych w połowie przez 
skarżonego, w połowie przez oskarżo· 
n ego. ~

. ceny Europy, zdobyw(ljąc sukces nieby­
ały; przedstawia bowiem najwyraźniejszy 
9ment z dni wielkiej rewolucji. 

Koncert Godowaklego. 

1 Przypominamy, że dziś, w sali kon­
certowej przy ulicy Dzielnej odbc:dzie 
;ie koncert mistrza fortepianu, znakomi­
tego planisty Leopolda Godowskiego. 

Początek koncertu o gode:i111 8 i 

cl w państwowe. .. rynun\1 1 prz.Y puinina, żt: Oelca::;~e Już 
Nakonieczny posłał do r.edakCJI pw:u l\ll1w laty ~gdy był 11unbHem 

„Rossiji" list otwarty, w którym zaprze- ~praw Lugr;,.t;Hc.wych) ulllal, l~ me da­
cza czynionym mu zarwtom dodają~, vwwau,11 1· ra11i.:J1 du l\.ata:ilruly. To tez 
że gazeta ta ma obowlązelc wskazania u:;ob1stośc1 talrn:, iaK Oeh:a:>;:;te, u1~ pu­
źródła swych mijających siE: z prawdą wmuy byc wogole mmistrami. 
informacji. faryz. O.staleczuy sKraJ ministe-

0 oszczerst 0 • r1um, mwurwuego µ1zez JVio111s'", Jt:st 

Strony bronią sit: zwykle same. 
Hasło rzeczypospolitej brzmi: .Nic 

bez pra,;y". Mali obywatele zarabiają 
na swo1e utrzymanie, pracując w róż­
nych iawodach. l<zeczpospoh1a posiada 
p1ekar111~. l~tóra zasila swymi wyrobam 
sąsiednie nuasteczko, mleczarnię, zakład 
stolarsl<1, pralni~ itp. . . 

~ wiecz.ór. 
Tyflis. Kurator tyHiskiego okręgu JHl:Jti.;vuJ'łl.:Y· UDcJmUJij l~K1: PrezyJJU111 1 

naukowego pociągnął do odpowiedzial- sµn1.w w~wu~tr~uyc11 - lVloms; :;prawie· 
-- ności sądowe) redaktora gazety „Rusk. dhwo,:)c1 - Jt:duu1:ne}; woJny - ł:Scr· 

lrrdjon w muzrce. Znamia• za oszczerstwo, zawarte w in· lt:aux; imuymut 1 _ Ut:ICJ ->e, spraw 
. . form~CJac~ o _istnieniu „ligi woł11e1 mi· iagiuui1...w ycu - ~ru 1, 1..1: ; 1i1Hi.a:Jow -

Przebywający stal~ w .Paryzu muzyk łości w fyfbs1e. C~illGtuX; .usaudlu - i:'uimer; u„wtaly ·-
i literat p. Czesław L1paczyńsk1, opra: , . ".*~ma. . . !:iteeg; rooot p ub1lc,11yc11 _ uumont; 
ł;ował dramat muzyczny p. t. "lryd1011 Charbm. Po.wstawało na obserwa· 1 Mas~i:· KoiOUJi _ Mes"'i~ 

Z:.iłużyc1elem rzeczypospoliteJ jest 
mieszKiuuei; Frt:eville'u p. George, któ• 
ry zajmował Sltf zawsze dz1ec1111 z ulicy, 
zat~łiul~ł Kluby dt1t~c1~ce, a w rul~u 1~90 
~urgc.tniww„u pu raz pL~rw~iy lmlon1e 
ieu11t, 

w~eśnłacy_ chęt~ie ~ai,_vłłli przytułek 
biednym dzieciom, zyw1łi_ 1e 1 .~zaop~try. 
wali w odLież lecz mali go.-ic1c nadu-

Według poematu Z. 1\~,dńskiegu. ~V 11aj- cji 714 tubylców i 12 europ~jczyków, Ił! ... ro .:1ictwa _ VIVla~u albo Paw t Buu-
ltz.szym cza~ie w ~all BeJlto.la ouut»di1:.; 0Liosub11ieniu 10 tubylców 1. 1. europeJ· Ili.), _pracy_ :1< hi em · -yU . '!A(~~ę · . 

-·'°~.·cz.,flil ~„ ts! dn _ls.tó.11 _czvk. :.1 w .., szoitahJ - dla~ zadtumionvch I> ~ou1, pud::.;ełt rl..,, rz ' cz ~ ml~l~· 
f \ '\~ 1 1, • , ,,f ~ ~ t • · ff l 1 . I 1'. \ 

} • ' ) J , ' ' , f i , 

~w~li. uor~ei~~ści s~y~~ dot>roctvńc6w1 
..... 
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. radli i uczyli się żebraniny. To też, 
"tdy w roku 1894 partja dzieci znalazła 
. \ię na wsi. p. George postanowił, że 
wychowańcy jef;!o będą zarabiali na swo­
je utrzymanie. Po pewnym oporze dzie­
ci pogodziły się z nowym wymaganiem 
i były dumne, że pracy swojej zawdzi~· 
tzają posiadanie ubrania i pożywienie. 

Za kradzieże poprzednio stosowane 
były. kary cielesne, potem p. Geoq!e 
przy ! ipował na siebie odpowiedzialność 
za 11 rzedmioty skradziDne, w końcu 
dzieci same pGczęły sądzić swych towa­
rzyszów. 

Zamiast l<ar cie!tsnych ustanowiono 
odszkodowan ie pieniężne, na które wi­
nowajcy zmuszeni byli pracować pod 
nadzorem. l't óba Lda l a się. Stopniowo 
z tych roczątków rozwinęła się myśl 
rze.:zyi:ospolite ·, którą p. G. założył w 
r. 1896. 

Następnie założyciel prez.yJt:nl wy­
cofał s : ę zupelnie, pozostaw1a 1 ą..: sobie 
tylim prawo veta. Obecnie prócz nau­
czycieli, l\ierv-' 1:.ków zakładów ręko· 
:lziei1110.yci\ n:ema ubywateli dorosłych 
w rzeczypus ;;olltej. 

KURJf:R ŁODZKf -2 marca ·1910 r. 

Spot't 
WaUd francuskie w Cyrku 

A. Devigne. 

We wtorek przy zapełnionej wi­
downi cyrku odbyły się trzy zajmujące 
walki. 

Walczyli następujący zapaśnicy: 
Czarna Maska contra Czarna Ma­

~ka , 
Biorący od kilkunastu dni udział w 

championie nieznany zapaśnik w ma­
sce zdawał się być słabszym od nowo• 
przybyłej Czarnej Maski. 

W walce jednalc wykazał daleko 
większtt technikę, gdyż po 56 minutach 
walki zwyciężył. 

Nowo przybyły zapaśnik, według 
zapowiedzi arbitra, zdjął maskę. 

Mańko contra Makdonald. 
Szkot zwyci~żył warszawiaka po 6 

minutach zapasów. 
Szwarz contra Dono. 
Walka 11a prem;~ 50 rub. ze strony 

Szwarza ieśll Douo nie pozwoli poło. 

żyć się dwa razy w ciągu 15 minut. 
Tym razem Szwarz zawiódł się, gdyż w 
ciągu 15 minut zdołał położyć zwinne­
go rumuńczyka tylko raz jeden. 

Odwpoiedzi od Redakcji 
-O-

p , Tadeusiakowi. Nie wiemy o jaki 
słownik panu chodzi: polsko-rosyjski, 
czy też inny. Prosimy o powiadomienie, 
a wówczas będziemy mogli udzielić żą­
danych informacji. 

Poszukuję 

]4aszyny Kaszlowe 
i do hasplowania 

do kupna łub ·do wydzierżawienia. 
Oferty pod Lit. „L. P·" złożyć w 
administr. pisma. 563-3-1 

NS SO . 

Drm REJT 
Srednia 5, 
powrócił. 

Sp.: Choroby skórne, weneryczne, kos. 
metyka. Leczenie 5 YPHlLISU Salvarsa 

nem ,,ERLICH-HATA 606"' 
Godziny przyjc:ć: od 8-1 rano l od 4 - 8 wiecz 
W niedziele i świ~ta od 9-2 po poł. r,8-0-r 

NAJSKUTECZNIEJSZY SRQ'D'EK 
usuwa 

piegi, pryszcze, opalenizn~ 
wągry, czerwoność łwa•zi 

i wszelkie plamy 

9 a~f~naJ!~ apte!!ar~! 
Jana Niwińskiego 

Dla uniknitcia naśladownictwa, ka2de pudeU 
zaopatrzone jest w plombg, na której zeai 

duje si1 N9 204 I nazwiska wrnalazcy · 
Jan Niwiński. 

Sprzedaż w aptekach, składach apteczn1c 
perf umerjach. · 

" 

* 
~'~ 

..... 
· ~·· 

f ogrążeni w g1ębokim żalu, zawiadamiamy o zgon1e na8zeJ ukochanej mai­

ż o n ki, dobrej .M.athi, eó1·ki1 siostry, synowej, szwagrowej, ciotki i „kuzyny 

Z .DOMU 

MUELLER 
która po cieźkich i długich cierpieniach przeniosła się do wieczności, dnia 1 marea 1911 r. t1 godz. 7 i p6ł 
wiecz . w wieku lat 38, opatrzona św. (jakramentami. 

\\ yprowadzenie najdroższycł1 nam zwłok nastąpi dnia 3 b. m., o godz. 2 po poi. z dolńa 
żałoby przy- nl. Głów11ej x~ ~3 na stary cmentarz katolicki. 

Na te snmtne obrzędy zaprasza się krownycb, znajomych, przyjaciół i żyezli~h 

~OOZifłA. 
Nabożeństwo żałobne xa. spokój duszy zmarłej odbędzi~ się nazajutrz . dnia 4 marea~ w kościele 

św. 8tanisława Kostki, o godzinie 10 rano. r3&1-1-1 

S.tP. 
ADOLF HARTIG 

P RZEMYSLO.WIEC . 

.Po krótkich cierpieniach zasnął w Bogu dnia 1-go marca 1911 roku o godz. 7 wieczorem. przeżywszy lat 29. 

Wyprowadzenie zwł9k nastąpi dnia 4 marea r. b. o godz. 2-eJ po południu z domu przy ulicy Piotrko­

wskiej .M 236 na e~entarz staro„ewangielicki. 

Pozostali vr głębokim smutkn żona, dzieci i rodzina zavraszają krewnych, przyjaciół i znajomych. 
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Swiatłoleezniezy i lłoentgenowski Gabinei 
ll-ra s. KANTORA. 

Specjalisty chorób skórnych, wlosów, wenerycznych 
Krótka M 4. 

moczopłciowych 
172-0-10 

Leczenie prom ie1·.ian1 i Roerr.ł~ena, światłem Finsena i kwarcowem (cho­
rooy sKóry i wypadfjrne wJosówh prądami wysokiego napięcia (świeżba, hemo­
roidy) elehłrolity (radykalne usuwanie szpecących włosów), masaż wibracyjny 
§ pneumatyczny nodłu~ prof. Zabłudowskiego (niemoc płciowa), kaustyka, 1usu­
wanie brodawfk; Endo i cyutoakopja (oświetlanie organów moczopłciowych), 

elektryczne świetlne kąpiele i gorąoe powietrze. 
Przyjmu1e od 8 - 2 i od 6 - 91 dla pań od 6 - 6. Osobna poczekalnia. 

Telefon . '9 19-41. 

-oCekar~e całego świata za1eca;q state -
Idealny śr1dek 

przeczyszczaj,cy 
dla d urosłych i dziei: i I t~ 

. ;<;! .• 

. ~j 

Przyjemny, łagodny 
skuteczny. 

8890-0-0 

Cena pudełka 65 kop. Dostać można we wszystk. aptek. Dr. Bayer es Tarsa, Budapeszt 

..- UW1\G1\: · Oryginalne puhłka opatrzone są niebieską banaerolą z napisem rosyjskim· 

484-320 

'11 Kwiaty świeże, ~ 
Jtojliny, fnd{ieły i wieńee 
w niebywałym wyborze POLECA najtaniej 

Dzielna Xi: 4, Piotrkowska M 189 
i Zgierska X2 7. Telef. Nr. 14-99. 

H NDLOWIEC" 
" JEDYNY NIE SUBSYDJOWANY ORGAN PRACOWNIKÓW 

-- _....,.. -~ "HANDLOWYćFI I PRZEMYSŁOWYCH. 

Wychodzi I-go i 15-go kaźdego miesiąca. 

',
Handlowiec'' broni praw i interesów wszystkich pra­

cowników handlowych i przemysłowych. 

,,Handlowiec" zamieszcza <;tale wakujące posady. 

Handlowiec" zamieszcza sprawozdania ze wszystkich 
n stowarzyszeń polskich w kraju i zagranicą, 

„Handlowiec" udziela bezpłatnie porad prawnych. 

„Handlowiec" daje BEZPŁATNIE premium w postaci 
cennych dzieł naukowych. 

HHandlowca" prenumerować można we wszystkich kan­
torach pocztowo-telegraficznych. 

Numery okazowe gratis. 

Adres Redakcji: arszawe, Miodowa 3. 
CENA: rocznie · Rb. 5.- ) ii 

kwartalnie . . „ 1.25 ) z przesyt <ą pocztową. 

Prenumeratę wnosić również moźna przez T-wo pra­
cowników handlowych (Sliska .N2 9). 

Redaktor J. R<ara iiń$h:iu l\ierown!k l iteracki W.. ~oifman. 

ff $ . • • Dr. N. Aupstowskł, Petersburg:: )>to5L:· 
~li Słab 01rr1to iąc w ciągu kliku lat Haematogen D-ra Horn-
'-~ i 'n fJ mela dla podtrzymania odżywienia i wimocnie-
~ .• ll _ ·., - nia sił ~iabowit:rch dz!eci, naocznie przekQnałem 
~ _ si~, że oddziafywa on znakomicie na wzmoc· 
, n'epie ł może &yć strP"''onym przez nadzwy• 

D. Zl$ e Cil!I. czaJ słabe żołądki. b·oi siostrzeńcy. w wieku 
:.>i 6 lat, z anemic:mycil I bladych dzieci zmie­
nili siP. po upływie jednego roku w silnych i 

i!' JmF;; świetnie wyglą1ających". 

ff . 1. . H H me.i a gorąco zalecany przez 5000 profesorów l lekarzy 
~;;rt~ zarówno zagranic?.nyc~ jak. i krajowr;cb, jest do 
nabyci1 we w:o1ystkich ~ptekach 1 składach aptecznych. Ządac tylko Haematogea 

'. 
1 y-ra Ho~!_! i ni·~ l1rać ielsyflkatów. 

TowrnJstwo AKcJjne Rzei~i MiejsKic~ 
w Ro j'i 

Warszawa, Krakowskie Przedmieście .Ni 5. 
poleca: r.883-20 20 

I) Włosneń tapioe1•ski. 2) Krew s11szoną. 
3) ąozkę mięsną. 
4) Kupu"e i spl'lzed je kory •urowa, 

mokre i ucha. 

„Zv:Oelfte" 
Rudofa !Ebe ren ca 
niezawodny środek 
od kaszlu i chrypki. 

SPRZED AŻ w składach aptecz­
nych i aptekach. 3465-15-1 

MOSłlWll. 

AMO 
Pcrfurn!HA11!l~o­
Woda Kolońska. 

Powrócił z zagranicy i zamieszkał 
11" stałe przy ul. Zielonej 41. T pii:trn 

Chiromanta „HENRYK" 
Nie szcz~dz.ą.c kosztów i pracy skoń 
Ci\yłem ostatecznie nauki chiromanci i 
i }\artomanji i przepowiadam syste­
mem słynnych okultystów, jako to: 
Papusa, l\lorean ·a, Etteil'a, Eliphasa, 

r.evi i in. 
Cena od 1 rb, Niezamożnym od 50 k. 

Wróżenie z dłoni. 

Przyjęcia od 10 r. do 9 wiecz. codzień, 
Bei p!:>równania z tutejszymi przepo­

wiadaczami 
wejfoie 41 ZlELONA 41 furtką. 

282-15-1 

TANIA BIBLIOTE~A 
Publiczna 

Tow. ,,Wiedza" 
Rozwadows'ka 15 

otwarta jest w dni powszednie 
od g. 6 do 8 wiecz., w niedziele 
i świ(!ta od 1 do 3 po południu. 

· : Książld wypożycza się bez za­
stawu za opłatą pięciu kop. mie· 
sięcznie. Księgozbiór liczy 3000 
tomów. r299-15-1 

Ból głowy i migranę li 
rndyk:ifnie usu 'A'~ 

~igreno • Nervosin 
Bez.warunkowo pcwnv 11i{"sck··­
dliwy roslinny ś1 •Jdt:k. /.q,tlac w 
aptekach , :;kład(jcu aptecznych 
tylko ORYGlNALNYCH proszków 
10 kop. sit , Pudełko 1,20 kop. 

287-t>2-1 

W ażnedla dam! S1Jecjalny 

Damski Jp·~;_ wiec l. Kac 
kt61·y praktykował kilka lat za granicą. 
powrocił do I:.odzi i mieszka przy ullcv 
Konstantynowskiej 6 m. 23. Pr:iyimuje 
r~lne damskie ohstalunki które wyko­
nywa podłui:; n~i: owsivqh t11fou.'.iw w 
j11lrnajkr6tst) m cz„:;·e Cr.a" 111nia•k;-iw,rni; 

JJ:Jl-4-1 

Skład główny na Łódź: Skład Apteczny St. Lipiński i L. Spiess 
i Syn, Apteka Mullera. 

•• 
•• 

Z ar z ą d-
owarz s w Xolei -Elek~ 

łrycznej f óDzkiej •• 
•• 

ma honor podać do wiadomości Pp. akcionarjuszów, że stosow· 
nie do § 37 Ustawy Towarzystwa 14-te roczne zwyczajne 

Ogólne Zgromadzenie 
odbędzie się w ·piątek 11 124 marca r.' b. o godz.· .4' po poł~ w sa--

li Giełdy Łódzkiej, Piotrkowsaa 87. " · 
Porządek dzienny1 

1) Rozpatrzenie i zatwierdzenie sprawozdania bilans~ 
za 10k 1910-fy. 

2) Podział zysków za rok 1910-ty. 
3) Zatwierdzepie budżetu na rok 1911-ty. 
4) Wybór 2 członków rady zarządzającej i 1 kandydata n; 

miejsce ustępujących. 
5) Wybór członków Komisji Rewizyjnej, 
Pp. akcjonarjusze, pragnący przyjąć udział w 14 ogółnem 

ze~rani~, winni złożyl w biurze Zarządu w Łodziprzy ul. Tran,1-
wa1owe). Nr. 6 nie później, jak do dnia 4 17 mart:a r. b~ ą'kcje 
lub kwity depozytowe dla otrzymania biletów wejścia. 

~dyby zebranie ogólne, naznaczone na dzień t 1j24 mai ca 
r. b. nre doszło do skutku z powodu przedstawienia niedo;;t?t· 
tecznej ilości akcji, to w piątek d. 25 marca (7 kwietnia) w tym 
samym lokalu o tej samej godzinie odbędzie się powtórne 0'161· 
ne zebranie, które będzie prawomocne bez względu na ilość 
przedstawionych akcji 333-2-1 

EU FONY 
(GRAMOFONY BEZ TUBY) 

P.OLECA 

Ji~o~źwi~cm Pl Y!r:_~~E··~-~k~~-~!llR~~~:==o~~I 

, ' ZRAELITA'' 
'rygGdnik naukowy, poleczny i literacki. 

„IZRAELITA" jest jedynem u nas pismem polskiem, po· 
święconem kwestji żydowskiej, oraz zwalczaniu . wszystkiego, co 
stoi na przeszkodzie obywatelskim dążeniom Zydów-Polak6w. 
Od czasu wznowienia wydawnictwa „Izraelita" daje czytel­
nikom znacznie obfitszy materjał aktualny i historyczny, a zara­
zem podniesiony został publicystyczny poziom pisma przez zwiek, 
szony i odpowiedni dobór współpracowników z pośród wybitnych 
sił naukowych i literackich. 

Zespół współp1 acownil<ów „Izraelity" tworzą: 
A.gricola, E1. Arnaztajnowa. Majer Bałaban, .Bela­

rjusz. Leo Belmont, R. Centnerszwerowa, Leon Choro­
mański Julja Dicksteinówna, Wilhelm ~1eldman, H. Fid­
ler · L~on Gorecki. Kazi.mierz Grosma.u, Jerzy Hura­
no~ski, Cz01-ław Halicz, Jan Adolf Hertz, ~t. A. K.eru· 
pner, Henryk Kohn, Jerzy ~u~~~towski. Leon uohte~~ 
uaum. Henryk1 L1chtenbaum, ~. Lunert, J. M: M11szkows.H, 
Wł. Nawrocki, Henryk Nnsbaum, fgnnoy Radliń.'3ki, 
Bolesław Roz tań.ski, Eng. Sokołowski, .Miefizysłuw 
Sterling, Wojciech Szokiewic~. 8t. Szymański, Józe1 
Wasercng, Adam Wizel, Adam Wolman, Piotr Zubowicz 
i inni. 

Prenumerata wynosi: w Warszawie rocznie rb. 6, pół;ocznJe rb. \ 
kwartalnie rb. 1.50; na prowincji: rocznie rb. 8. półrocznie rb. 4. 

kwartalnie rb. 2. 

PREMJA „IZRAELITY": 
Wszystkim, którzy opłacą prenumeratę za pierwsze półrocz~ 

1911 r., wyślemy odwrotn'ł pocztą BE.LPLATNIE dwa dziełk1 
„Antysemityzm" Anatola Leroy-Bealieu i .Rz-ee 
o Salomonie Majmome". Klemensa Urmowskiego. Prenumeratorz) 
kwartal11i otrzyma1ą oba dliełka powyższe po cenie znacznie zni 
żonej (50 kop. za oba). 

Adres redakcji i administrru:jf: 

Warszawa, ul. Próżna 8. Telefon 158-90. 
rJ4.~~ 



8. . KUR.JER ŁODZKI -_, 2 marca 1911 r. Jl SO. 

TYLKO 3 DNI! środa, Cfł?warte ·~ i piątek r. b. 

the Bió - Express 
Zielona N~ 2. 

Rekord kinematografu. 

...- Notatn· 
Obraz ściągający niezliczone tłumy we wszystkich 
stolicach świata : Paryżu. Londynie Petersburgu i Moskwie 

E d Y t Y 
Wstrząsająca tragedja w 3-ch częściach . 
Obraz długości1500 Mtr. trwajlłCY pól-

• tory godziny. 

Bobuś kombinuje, Farsa w wyk. art.-d~iecka. Dyplomatyczna kolal}ia. Komiczny. 

I Znany Cyrk A. Devigne I I RYNEK TARGOWY, przy zbl1uu ul, Cugi eloianej i Dzielne i ~ 

Cug-maszyny, szteby i wszystkie części , potrzebne do ręcznych 
tkackich warsztatów, ma zawsze gotowe, znany pm:z tutejszy.eh 

fachowców 

M. Matusiak. 

Ogłoszenia drobne: 
AAAA Potrz~bny star.szi 

. chłopiec do rm:no 
szema gazet. Wiadomość w Ad 
ministracji „Kutj. Łódz. • ml W czwartek, dnia 2-go marca 1911 . roku ~ 

Wiadomość : Bałyty, 
ul. Rejtera Nr. 22 w 
budce róg Henzelma-
na. 593-3-1. 

585-3-

@ s~ortowo-a ijet~czne-~rze~sta wieme @ 
@ z udziałem całej trupy na czele nowych d ,biutantów. ~ I Dalszy ciąg wielkiego wszechświatowego championatu ~­
I@ Francuskiej Walki zorganizowanej przez znanego w @@ 

.. POLIKLINIKA 
AIAIAJ Meble różne praw 

~ • .nowe, obrazy olejm 
figury, zegar, gramofon r6żn 

drobiazy sprzedam za bezcen 
Nawrot 44 m. 3. 572-10-

A Kalłtor służby, Uzielna 
• poleca wielki wybór służb 

dziewcząt d.o wszystkiego, kuc~ 
rek, pokojówek, lokajów or. 
bony ż szyciem, bufetowe g 
podynie, 505-10-1 

Rosyi i za granicą profesora atlety A. W. Kazakowa 
dla zawodowych atletów wszechświata na mistrzowstwo 

® na całym świecie. (,;'\ =CHORÓB OCZU= 
~ Honorowa wstęga, złote sre_~ rne ~fi 

PASAŻ MEYERA Ni I 
róg Piotrkowskiej, 

l'n;yjmu j e: o d 10-12 14-7 i p ół pop. ~ ~z~;'::.:':;, medale ~ I 0-ra <~!uL~s~~C~!~~ 
~ Szwarc - Makdonald ~ aelliillf!B~--~~-----~~~ 
@ Germcja Szkocja @ Speclallsta chorób skórnvch, wene-

Jest rol waga do sprzedania" 
dnokonna ul. Widzewska 1 

u kowala 588-2~ 

iVf eb1e sprz~dam tamo garun 
lU machomowy, kredens st 
krzesła, biurko na szafkach, s1 
fy, łóżtrn dębowe, tremo łót 
żelazne z widokami. zega~ lam 
Nowo-Cegielniana 21-3,' 
591-2-1 

~ Czarna Maska - 'k.aroli @ rycznych i niemocy płciowei 

Ni~~~w~j~~y - Hest~~y @ Dr. St. l EW K O W I CZ 
Nowa Czarna Maska Szwajcarja (iii) Leczenie elektrycznością, elektry-

. Mańko - Ha nibal ~ cznym światłem i massażem wi-
Abisynja Wan:r.awa @ bracyjnym. 

fru Zachodnia 33, (obok lombardu) 
Przed walkami i;>aradny pochód wszystkich atletów. ~ Przyjmuje od 9 _ 1 i od 6-8 

Początek o godz. 8 i pół wiecz. rm wiecz., w niedzielę od 9 - 3 
~ dla Pań od 5 - 6, 77 5-4. 

Dr. l. Klacz~in . 
ttln&tanti;aówakn I ! . 

Syphilis, skórne, weneryczne, 
choroby dróg moczowych. 

Puyjmujo yod 8-1 rano ~ cd 
5-8 wiecs. dl& pań od 4-ó f o 

pdndn;~~ - 71 !3-0 

Teatr „URANIA" 
ul. Cegielniana 34. 

NOWY PROGRAM. 
od 1 do 15 Magca 1911 r • 

Ding.Dong 
Muzyk. ekscentr. 

Les OHos 
Nownść gimnastyczna. 

Les Bovio Sance Souci 
Znakomi~y lnternacionalny duet. 

Odnaleziono psa Fol<sa ktć 
go sprzedałim, Właście 

zechce si~ zgłosić Cegieln~ 
Nr. 62 m. l. 574-3-

piwiarnia do sprzedanTaz 
i warsztat rzeźnicki. Pa 

nicka Szosa Nr. 14. 571- -,i.. 

The Bennuit Cesaro I potrzebne 2 prasuwaczk1 1 
Tri~ szułarka Długa 24._ q_mi.I 

____ :ry:....r_ol_sc..;;..y_p:....a_rt_e1_· _a~_ro_- b_ac_r ___ - _ - ~ 7-- ·- -- --- -~~- ~7.ł 
Paul Mokaschly- potrzebny c.:t!lac.tmk lffaw 

Truppe mę5kt na małe sztuki. 
Wykona wesołą, panlomine ~~kolna Nr. 13 w of1cyrne li 

p1~tro. 580-

przybtąk~ł si~ ctuży dog, c 
11a koncu biały, z obn .. 

Faun et Nymphe 
Scena mitologiczna sceniz . przez prof. 

Burch.a rdta. 

WAŻNE DLA AMATORÓW GU EK 

do ~b~~~ÓW ~~~ 
Dr. L. Prybulski 
Choroby skórne, włosów, wene­
ryczne moczopłciowe i niemocy 

płciowej, 

M-lle Deloni 
Subretka. 

Valetoff 
znów przy j echał z no wym repe1t. 

Jes t. do odebra nia , I<ons,. 
llOWS.ka 52-16. ::i92-

skrad~iOnO paszport wyda 
gminy Czołowo pow. 

1:1 t:~o guo, Kaliskiej na im i ę 
aneja Lborowskit:gu. 565-.· 

„Dermatin" 
z mosiąźnemi gwiazdkami i szrubkami 

Z• ądaJ"ct'e WSZQdzi'e A.ngielskie patentowane. ochra-
niacze obca~ów (gumlH) ;. 

-------

------

·­----

·­·-·-

ulica POŁUDNIOWA M 2, 
Pr:r.yjmuje ch.orycb od 8 - 1 rauo i od 
4 - 8 po poi., panie od !i - 6 po poł. 

8674-0-0 

Erna et Greet 
Dwie pi'=kne sportmenki, 

Skating Akt. 

URANIA-SIO 
Nowa serja obrazów. 

Zag~nął paszport wyd.any z 
g1stratu m. Płocka na 

Szoela Neumarn ..1. 577-. 
· .J aginął pasz pon wydauy z 
LJ ny tlilaczyn pow . .tow1( 

Specjalista chorób włosów, skór- Pod werandą. gub. Warszawskiej na imięt 
. nych (piegi i pryszcze na twarzy Koncert Rumuńskiej Orkiestry ciszka Rzepy. 581-. 

!ml · etc.) i wenerycznych (syphilis) pod batutą. kapelmistrza ł d 
GIZA STERIAN, I zaginą paszport wy any z, 

D S S · tk" d ny Szczekocin pow. 
~ r. . Zlll lil -----------= szczowskiego gub. kieleckie. 
~ I s d imię Abrama Jakóba Mora I.. u. re nia nr. 2. P•••mmimmn!l••lll kie ,• o . 568-J 
~ Leczenie elektrycznością i masa-. zdolne . panienki potrzebm 

Przyjmuje odze8n:,2 po poł. i od Kawa Zytnia szycia do sukien i do il 
4 do 9 wiecz., dla dam od 4-5 Zachodnia 27, Z. Deitczm~ 

uznane powszechnie za naj lepsze bo najtrwalsze. 1 z powodu pojawienia się w handlu gumek, szarych, łudzą- · 
co nasladujących nasz wyrób, zwracam uwagę na ~ pa­
tent u i napisu „Dermantine" pomieszczony na każ• 
567-24-1 dym ochraniaczu, 

po poł. 337-1,4-14 I D EAŁ'' 589-r 
l-agmą.t Ml 934 numer oo 

karski wydany przez poli 
stra m. Łodzi na imię Wa~ 
ca Matczaka. 586-~r. fu~s 1 1ia ~Br~r-~arszuni 

Chor ~by kobiece. 
" bardzo pożywna, przyjemna 
w smaku i nierozdrażnia­
jąca nerwów. z. aginął piesek Diały 'l pia> 

czarnemi z bronzoweli 
kagańcem na szyi. Odproin 
za nagrodą ul Długa N2 5 

Tbe Dermatino Comp. Dte1:i. w Londynie. 

~:;:;;;~~won:J~Ł~J 
~ Skład mój został przeniesiony z 

ulicy Krótkiej na ulicę 

Piotrkowską 37 
Polecam wielki wybór lamp gazom 
wych, naftowych i elektrycznych 

M. BURAKOWSKI 
T E L E ~· O N U .N2 6 9 4. 

r.922-104- 1 

'N yaaw ca St. łtstazek:. 

Ulica P i: otrkowska 112. 
Priyjmuje od 3 do 6 po p. W niedziele 
o god'1oy 9 - 12 uoo, T•lef. fS-07 1 

Dr. Rabinowiez 

Na wystawie w Rostowie 
n. D. nagrodzona złotym 
medalem. 587.., 
SPRZE.DAŹ vr lepszych sklepach zagłn~a kerla od paszpor. 
kolonialnych I składach aptecznych. dana Z fabryki Heinzla. 

CHOROBY GARDŁA. NOSA, 
i uszu. 

3. ZIELONA 3. 
11-3-1 

med. W. KOTZIN 
ul. Piotrkowska M 71. 

Choroby serca i płuo. 
p riyjmuj e od 9 - !O i pół iod 4 - 6 

po poł udniu. 14L7-l- l 

· nizera na imię Marjanny NJ 
. wskiej. 590-

1 n halato rj u m i;;:::: Kaszlowi i C~ 
Jekarże polecają 

do wziewań suchych. systemu 
Kortinga, przy chorobach nosa, f .A. Y ' .A 
gardła i dróg odechowych, jak . • . . 
również przy zaburzeniach prze- Prawdziwe Sofleńs~ 
miany materji (szczególnie skro- . Mineralne Pastylki. 

ful cza). · . _ . . I Ządać we wszystkich ~ 
Otwarte codzi ennie, opróc;o medr.1e I ~W'llLt kach i 5&1 d h 
od godz. 4- ·7 po poł, Spacerowa Nll 29. aua ac ap 

r.519- 0-1 

Redak.tor odpowiedzialny M. 
1' · ·_dr.U~~ __ si::···Kii"~złiiCZ~CHfn..,......ia--„--.u.------ · -~ '~ 49 · 

ł 
1 
li 

~ 


